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Apel Prezydenta Bieruta do Narodu 


MUSIMY ODBUDO 


WAĆ WARSZAWĘ 


wspanialszą i piękniejszą niż była 


W dniu 31 b. m. Prezydent Rzeczypospolitej ob. Bolesław 
Bierut wygłosił- przemówienie przez Radio, poświęcone odbu- 
dowie stolicy. Przemówieniem tym Prezydent R. P, zainauguto- 


wał nowy etap w społecznej akcji, podjętej przez cały naród na 
odcinku odbudowy stolicy. | PSP N ee 


"Musimy odbudować 
Polski wspanialszą i piękniejszą, | 
niż była, aby dać światu dowód | 
|naszej woli i zdolności twórczej, 


pragnących naszej słabości lub 


zagłady. 
W planie 3-letnim na odbudowę 
Warszawy zaprojektowana została 


wielka suma ok. 17 miliardów zło- 
tych, ale nie zabezpieczy ona jeszcze 
wielkiej masy-potrzeb, jakich wyma- 
ga odbudowa Warszawy. 

Zdając sobie z tego sprawę, Na- 
czelna Rada Odbudowy m. st. War- 
szawy zwraca się dziś z apelem do 
społeczeństwa o pomoc w celu szyb- 
szej odbudowy stolicy. Miesiąc wize- 
sień wyznaczono, jako okres pow- 
szechnej mobilizacji sił i środków 
na rzecz pómocy "Warszawie. Nie- 
wątpliwie apel ten znajdzie żywy 


szawę. 


jCel całego narodu 

" Szybka odbudówa Warszawy =>- to 
wielki cel ogólnonarodowy, to zada- 
nie na miarę historyczną, -Miasto. to 
zasłużyło w pełni, „by stać się przed- 
miotem dumy i kultu powszecauego. 

Obywatelskie Komitety Pomocy W 
odbudowie Warszawy, rozsiane coraz 
liczniej po całym kraju, ułatwią sze- 
roką mobilizację środków pomocy i 


Prezydent R. P. powiedział 
_między. innymi; 

„Nie ma drugiego miasta w 
Polsce; 'któreby w takim stop- 
niu, jak ` Warszawa, wdielało 
swoiste cechy i wartości naszych 
narodowych przeżyć historycz- | 
nych; bohaterstwo zrywów « pa- 
triotycznych, czy trwałego opó 
ru w walce o niepodległość kz Ka 
u. 
| Przyczyną, osłabiającą wpływ i zna określony w 
czenie Warszawy przed wojną w sto- | Swym terenie, przyjść z pomocą War- 
sunkach międzynarodowych był prze- szawie.' 
de wszystkim określony układ poli-| Prezydent zwrócił się następni 
tyczny, który czynił z tego miasta |apelem do młodzieży: 
nie jeden z ważniejszych ośrodków W walce z okupantem o War- 
życia ogólnoeuropejskiego, lecz pe- | szawę młodzież wysunęła się na 
ryferię, coś w rodzaju bastionu gra-| czoło. Odbudowa Warszawy jest, | 
nicznego, oddzielającego Wschód iż jak gdyby, dalszym ciągiem akcji, 

|| 


Zachodu, dwa odmienne i rzekomo wieńczącej NY i tiumi 
wręcz przeciwstawne sobie 


stolicę | 


aby przekreślić zakusy wrogów, | 


oddźwięk w sercach milionów oby- 
wateli, którzy czczą i kochają War- 


nad barbarzyństwem wroga. Nowa 
stolica Polski stanie się właśnie 
chiubą najmłodszego i dorastające. 
go dziś pokolenia, które bedzie 
mogło w pełni szczycić się jej wi- 
dokiem i pięknem. Niechże tę przy 
szłą dumę i radość powiększy 
przeświadczenie, że w tym ogołno-i 


narodowym czynie twórczym mieś- | 


ci się boznośredni 
pracy, Waszego 
inicjatywy. 
Nauczyciele! Wychowawcy! Udo- 
stępnijcie młodzieży plany odbudo 


wkład Waszej 
zapału, 


Waszej 


|wy stolicy, stwórzcie jej wizję przy- 
'szłej Warszawy, jako potężnego dzie 
ła narodowego, stanowiącego jeden 
z fundamentów, na których wznosić 
| się będzie nowy okres historii ojczy- 
istej! 


i 
| Polacy! Warszawa dobrze za” 


(służyła się swej Ojczyźnie. Na- 
szym obowiązkiem jest uczcić ją 
| przez przywrócenie jej pełni ży- 
cia, doskonalszej formy, piękna 
i wielkości — zakończył Prezy- 
dent Bierut. 
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wrzesien 


Tak wyglądał Nowy Świat w pierwsze dni września 1939 r„ dni hitle- 
rowskiego najazdu 


POTĘŻNA MANIFESTACJA SOCJALISTYCZNA 


podczas wojewódzkiego Zjazdu PPS 
w Poznaniu 


W dniu wczorajszym Poznań ,słowie ziemi gnieźnieńskiej ttow. Do- cjalistyczna, budując w kraju jedno- 


był widownią szeregu wielkich 


„manifestacji _ socjalistycznych, ! 
Jzwiązanych z wojewódzkim: 
zjazdem PPS i odsłonięciem ' 


"sztandaru Wojewódzkiego Ko- 
mitetu. 

Na uroczystości ie przybyli: sekre- 
tarz generalny CKW PPS, tow. Józef: 
Cyrankiewicz, wieeprzew. CKW PPS, 
tow. Adam  Kuryłowięz, sekretarze | 


nej ttow. Pieiro Nenni i Lelio Basso. 
Przedstawicieli CKW witały na lot- 


ie z'nisku poczty szłandarowe organizacji 


partyjnych województwa, kompania 
| honorowa PPS, młodzież OM TUR-owa, 
|ezłonkowie WK PPS z przewodniczą- 
cym tow. Grodzickim i sekretarzem 
|WK tow. Włodkiem na czele, przewod 
niczący WK OM TUR tow. Polak, po 


Jokrotnie 


cywilizacyjne. Obecny szybki rozwój 
stosunków gospodarczych i kultural- 
nych, 
siedzkimi, usunie całkowicie ten 
przesąd, w miarę, jak pogłębiać się 
będzie w praktyce rzeczywista łącz- 
ność współdziałanie wzejemne | 
państw i narodów. Warszawa w nie- 
dalekiej przyszłości odzyska swe wła 
ściwe znaczenie wielkiego ośrodka; 
kulturalnego, gospodarczego i komu- 
nikacyjnego, łączącego, a nie dzielą- 
cego, poszczególne kraje Europy 1 
świąta. Wzmocni to i spotęguje wie- 
tempo życia i rozwoju sa- 
mej Warszawy, 


Dni odrodzenia 

Już nazajutrz po wyzwoleniu wszy 
sikie drogi, wiodące ku Warszawie, 
napełniły się tłumami ludzi, powra- 
cających na dymiące jeszcze zgli- 
szcza z nieprzepartą wolą przywro” 
cenia Warszawie życia, które usiło- 
wał zabić doszczętnie szatański plan 
wroga. W ten sposób powstała War- 
szawa z rumowisk i popiołów, a dziś 
już nikt nie wątpi, że miasto to 
żyć i rozwijać się będzie nadal ku 
nieśmiertelnej chwale Polski. 

Dzisiejsze życie stolicy Polski wpra 
wia w podziw, najbardziej nawet nie- 
chętnie nieufnie  usposobionych 
przybyszów — gdyż na ruinach War- 


i 


szawy pulsuje pełna hartu i mocy 
wola twórczego czynu. Ten hast i 
wola twórcza — to najtrwałsze 10n- 


damenty, na których odradza się, 0d- 
budowuje i wznosi nowa Warszawa, 


„stolica Polski Odrodzonej. 


Zbytecznym byłoby uzasadniać, że 
problem odbudowy Warszawy jest 
zarazem jednym z najdonioślejszych 
zadań ogólnonarodowych. Tak samo, 
jak minione dzieje Warszawy 00- 
zwierciadlały w sobie najpełniej lo- 
sy i przeżycia całego narodu — jej 
przyszłość wiąże się również jak naj- 


układy | 


zwłaszcza między krajami są- i 


] 


| 


} 


| 


PPS. 


‘rota Kłuszyńska i Rafał Praga. 

O godz. 11 rozpoczęła się w sali Te- 
itra Wielkiego oficjalna część zjazdu. 
| Konferencję zagaił przewodniczący 
| WK PPS: tow. Grodzicki, który powi- 
ilal gości włoskich oraz delegata mar- 
szałka Rokossowskiego, 

Przewodniezący włoskiej partii so- 
j cjalistycznej tow. Nenni przekazuje po 
| zdrowienia dla konfereneji i zapewnia 
© braterstwie obn partii oraz wskazu 


znajdą tysiączne sposoby, aby przez! CKW PPS ttow. Reczek i Ćwik oraz!na wielkie znaczenie OSK 
ysiłek, zorganizowany na | | przywódcy włoskiej partii socjalistyez- | współpracy socjalistów dla realizacji 


| programu socjalistycznego na całym; 
! świecie. 
| W imieniu PPR przemówienie po- 
witalne wygłasza tow. pos. Izydorczyk. 
Na zakończenie oficjalnej części zja- 
zdu referat polityczny wygłosił sekre- 
tarz CKW PPS, tow. Tadeusz Ćwik, 
który m,'in. powiedział, iż ważnym 
czynnikiem stabilizacji sytuacji między 


Drugi dzień konferencji 


stołecznej organizacji PPS 


|Wybór: Rady Stołecznej. 
Sądu F Fartysnego i Kom. Rewizyjnej 


W drugim dniu obrad konferencji 
warszawskiej PPS przystąpiono na 
wstępie do wyborów komisji wnio- 
skowej, mandatowej i matka. 

Tow. Jabłoński odczytał w trakcie 


rolę w życiu gospodarczym stolicy. 
W trakcie załatwiania znajduje się 
projekt utworzenia Rady Technicznej. 

SK PPS przejawiał ożywioną dzia- 
łalność na terenie ruchu  spółdziel- 


obrad list, który nadszedł do prezy- | czego. 


Nie została również zaniedbana 
ważna sprawa szkolenia . socjali- 
stycznego, Wzrosła ilość szkół par- 
tyjnych, czynnych przy dzielnicach, 
powstała szkoła III stopnia — dla 
aktywu. Utworzone zostało koło 
prelegentów — liczące 75 towarzy- 
szy, które ma zostać powiększone 
w najbliższym okresie. Przeprowa- 
dzono szkolenie  kobiet-- socjali- 
stek, oraz szeroką akcję referato- 
wą. 

Rozwinięto ożywioną działalność 
W okresie tym powiększyła się jna terenie ruchu zawodowego, która 
ilość dzielnic PPS na terenie stoli- ;miała na celu umocnienie ducha 
cy, wzrosła liczba kół fabrycznych | marksistowiskiego, który przenika, 

z 93 na 436, (w tym 100 kół tere- ; nawet bezpartyjną brać robotniczą i 

nowych), zaś szeregi partyjne or- |który przejawił się najbardziej real- 

ganizacji warszawskiej liczą obec- į nie na przykładzie prowadzonej przez 
nie 44.727 członków. Przekrój S0- |robotników, z pełnym poświęceniem 
cjalny jest następujący: 74 proc. — odbudowy. 

robotnicy, 18 proc. — prac. umy-| Stołeczny Komitet współpracował 

słowi, 8 proc. — inni. Jedną Piąłą ; ściśle z klubami PPS radnych St. R. 

ogółu stanowią w org. Warsz. PPS; N. i Rad Dzielnicowych. 

— kobiety. Stołeczny Komitet doceniając rolę 

Z prac ważniejszych wymienić na-, wychowania młodzieży opiekuje się 
leży przeprowadzoną w tym czasie | organizacją warszawską OM TUR, 


dium od środowiska dod WWO 
ZNMS, List ten wyraża przywiązanie 
ZNMS do pracy partyjnej i pozdra- | 
wia obrady organizacji warszawskiej : 


część spra- 
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Następnie rozpoczęto 
wozdawczą obrad. 

Jako pierwszy zabrał głos tow. W. 
Jagiełło — I sekr, SK PPS, wygłasza- 
jąc sprawozdanie organizacyjne. Zo- 
brazował on w dłuższym preemówie- 
niu wyniki prac Stołecznego Komite- 
tu PPS od chwili jego powstania. 


rejestrację lekarzy, inżynierów, tech- | stanowiącą przyszłość i siłę partii. 
ników, adwokatów i prawników, 
członków partii — zamieszkałych na Tow. [agiełło omawiając spra 


wę współpracy z Polską Partią 


terenie’ m. st. Warszawy. Powołana 


ściślej z przyszłością Polski, z misją 
twórczą narodu polskiego w ogólnym 
postępie — kultury ludzkiej. 


topa e nt W PSA KOZA 


została do życia Stołeczna Rada Go- 


Robotniczą stwierdził, że gaai 


| 


rantem demokracji w Polsce, i z ' 
zadowoleniem zanotował fakt 
co raz lepiej układającej się 
om obu partii robotni- 


__ (Dokończenie na str. 2) 


ALA „Romy“ w Warszawie wy-. 
pełniła się wczoraj delegatami, 
przybyłymi na II Ogólnokrajowy 
Zjazd Związku Uczestników Wałki 
Zbrojnej o Niepodległość i Demokra- 
cję. 
Mjr. Wrzosek powołuje na przewod 
niczącego komendanta M.O. gen. Wi- 
tolda. Gen. Witold podkreśla wspól- 
notę polskich bojowników o nie- 
podległość z towarzyszamj broni de- 
mokratycznych krajów. W dniu 1 
września mija 8 lat od najazdu hit- 
lerowskiego na Polskę. Mówca pod- 
kreśla niezachwianą postawę społe- 
czeństwa polskiego podczas mrocz- 
nych. lat okupacji, piętnując wszyst- 
kich, którzy nie bili się nigdy o Pol- 
skę, ale o swe prawo do wyzysku. 
Uczestnicy zjazdu uczcili minutą ci- 
szy pamięć zmarłych. * = 
Do Prezydium zostaje powołany. m. 
in. sekretarz generalny francuskiego 
Frontu" Narodowego, ' deputowany 
Pierre. Villon oraz p. Marie Claude 
Vaillant Coutorier, płk. Cosoulias — 


| 


narodowej jest konsolidacja ruchu so- 
cjalistycznego w skali światowej oraz 
jednolity front partii socjalistycznych 
i komunistycznych. Polska Partia So- 


lity front PPS i PPR oraz nawiązując 
Ścisłe, serdeczne stosunki z czeską i 


| włoską partig- socpalistyczną, zacieśnia 


jąc stale zbliżenie z siłami lewicy so-| 


cjalistyeznej, Ww, krajach.. Eyr ropy — wno 
si swój wiólki wkład do, międzynaro- 
dowego dzięła e any sił demo- 
kratycznych. 


« Wielki Wiec PPS >> 


W godzinach popołudniowych na 
był się w hali ciężkiego przemysłu ; 
na terenie Targów Poznańskich po- 


stycznej, Halę o długości 300 me- j 

trów szczelnie wypełnił olbrzymi, 

tłum PPS-owców i Omturoweów. 

Wiec zagaił sekrelarz WK PPS, tow. 
Włodek, po czym owacyjnie witany se- 
į kretarz generalny tow. Premier Cyran- 
kiewicz pozdrowił zgromadzonych w 
imieniu CKW PPS. 


tężny wiece Połskiej Partii Socjali- j 


socjalistycznej tow. Lelio Basso wyra- 
ził głęboki podziw dla polskiej klasy 
pracującej, która umiała bohatersko 
walezyć z okupantem i podjąć trud 
odbudowy zniszczonego kraju. Tow. 
Basso zapewnił polskich towarzyszy 
partyjnych o trwałym cczuciu solidar- 


| ności, łączącym kłasę pracującą obu 


neradów. 
Wiec zakończona adśpiewaniem Czer 
wonego Sztandaru. $ 
NA STR- 2 "PODAJEMY. PRZEBIEG 
WWE MANIFESTACJI, PPS i 
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33 proc. ogólnej 
produkcji węgia 


'daja 
'Ziemie Zachodnie 


Na ogólną ilość 81 polskich kopalń 
„węgla, , teren Ziem Zachodnich obejmu 
je 16 kopalń na Śląsku Opolskim i 7 
w okręgu wałbrzyskim, co _ stanowi 
{ 28,4 proc. ilościowego stanu posiadania 


j 
| 
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an a EZ W WAZA SO NIEP 


Marsz, 


Z kolei wiceprzew. CKW tow. Adam i kopalń polskich. Pomimo poważnych 
Kuryłowicz przedstawił «najważniejsze | zniszczeń w urządzeniach, wszystkie 
wydarzenia półwiekowej historii Pol- kopalnie zostały już uruchomione. Już 
skiej Partii Socjalistycznej, PPS i dziś į w roku 1145, kiedy dop'ero rozpoczęto 
wnosi swój wielki wkład do budow- | prace na kopalniach Ziem  Odzyska- 
nietwa Odrodzonej Polski. Odbudowa | nych, wydobycie wyniosło 7,99 milio- 
| Polski demokratycznej jest dziś zada- ; nów ton. W roku 1946 produkcja wę- 
niem, którego ciężar spoczywa przede | gla kamiennego na tym terenie osiąg- 
wszystkim na barkach klasy robotni- ' nęła' 30,6 proc. wydobycia ` ogólnopol- 
czej. Dlatego hasło jednolitego frontu | skiego. W. pierwszym półroczu roku 
jest dziś podstawowym hasłem -pełnej į bieżącego udział. górnictwa węglowe- 
realizacji polskiej koncepcji aka ji Ziem Zach. w produkcji krajowej 
nia socjalizmu wzrósł w pierwszym pólroczu rb. do 

ARANE sekretarz włoskiej partii | 32,8 proc, dka 89 miliona ton). 


pw w R 


Zjazd żołnierzy niepodleglości 


Partyzanci francuscy i jugosłowiańscy 
biorą udziaż w obradach 


żołnierza polskiego na . wszystkich 
frontach świata i naświella antyludo= 
wą i antynarodową poli.ykę reakcji. 

Dłuższe przemówienie wygłasza 
przedstawiciel Jugosławii, który pod- 
kreśla wspólnotę. walki obu narodów, 

Nasiępnie przemawiali przedstawi- 
ciel Francji oraz ob.. Blacha, w imie- 
niu 6 tysięcy członków Związku Po- 


ku Partyzantów Francuskich, minister 
Republiki Ludowej Bośni i Hercego- 
winy p. Basicz, oraz oficer sztabu 
partyzanckiej armii marsz. Tito płk. 
Fedorowicz, jak też i ob. ob. Blacha 
i Szczerbiński, przedstawiciel ruchu 
oporu Polaków we Francji. Z delega- 
tów krajowych do Prezydium weszli 
m. in. gen. Aleksander Zawadzki, 


gen. Paszkiewicz, gen. Kirchmayer, |jlaków — Urzeików Ruchu Oporu 
gen. Komar oraz uczestnik zamachu | we Fraucji. Z kolei witało Zjazd sze- 
na Kutscherę, Isajewicz. g ELSTAR 

Z kolei głos zabiera Marszałek Sej- “Min Dąb-Kocioł nawołuje b. żoł- 
mu ob. Kowalski, przynosząc Zjazdo- | nierzy do uczestnictwa w walce Z 


wi serdeczne pozdrowienia od Prezy- 
denta Rzeczypospolitej oraz -Sejmu 
Ustawodawczego. 


pozostałościami niemieckiej okupacji 
Referat wygłosił tow. poseł Wia- 
dysław Bieńkowski, który oświadczył 


W imieniu Rządu przemawiał tow. jm. in., że każdy, kto szczerze wal- 
min. Rapacki, stwierdzając, że obec-| czył z okupantem e niepodiegłą Pol- 
nie przed całym narodem stoi jedna | skę, walczył zarazem o demokrację 


wspólna droga walki o stały pokój, 
walki przeciw wrogom odbudowy i 
reform społecznych. | 
Odczytano następnie telegram ód 
Polski, Michała Żymierskiego. 


i Polskę Ludową. 

Po zakończeniu pierw 
obrad, uczestnicy formują się w 
ki pochód, który ze sztandarami 
cięga przez ulice stolicy 


wd 


Wiceminister Obrony Narodowej 


spodarcza PPS która’ odgrywa dużą lity front jest podstawą i gwa- | członek Krajowego Komitetu Związ- '' gen. Jaroszewicz kreśli dzieje walki 


grobu Nieznanego Żołnie: "za, 
nastąpiło złożenie wieńca. 


TASS o 


Warszawa, 1 września. 
Warszawa i pokój 


DNIU wczorajszym Obywatel 

Prezydent Dzeczypcspoliiej wy 
głosił przemówienie, poświęcone spra 
wie odbudowy stoli. >. 

„Warszawa j włedział Prezy- 
dent Rzeczypospolitc, —- w niedale- 
kiej przyszłości odzysiia swe właści- 
we znaczenie wielkiego ośrcdka kul- 
turalnego, gospodarczego i kómuni- 
kacyjnego, łączącego, a nie dzieiące- 
go poszczegól 
ta.” 

W tej koncepcji cdbudowy stolicy 
naród polski daje wyraz swej głębo- 
kiej wierze w pokój, swemu przywią- 
zaniu do poiliyki pokoju į porozu- 
mienia międzynarodowego. W tej 
koncepcji odbudowy stolicy naród poli 


ski przeciwstawia się polityce A rj Wy bor y na Węgrzech 


łu świata takimi czy innymi „kurty- 
nami“ na bloki, W tej koncepcji « 1-| 

BUDAPESZT (PAP). W nie- 
raz swemu optymizmcwi „swemu prze dzielę od godz. 7 rano wyborcy 


i" 
ne kraje Europy i | 


cji ministrów spraw 
pzzyszłości Niemiec, 


budowy stolicy naród polski daje wy! 


ROBO 


Amerykanie planują 
dhudowe miast niemieckich. 


MOSKWA (PAP). Jak widać z komunikatu urzędowego © wynikach ro- 
kowań lozdyśskieh + pisze agencia Toss — Anglicy i Amerykanie pzzykyli 
na konferencję z gstowym wspólnym planem, podczas gdy Francja oirzy- 
msia jedynie możność wyrażenia swej epinii, Pozwałając Francji na udział 
w rokowaniach, Stany Zjednoczone i W. Brytania zamierzają przy go.ować 
grunt dla zjednoczone “o frontu trzech ms 


ma być rozwiązane zagadnienie 


OSTRE ROZBIEŻNOŚCI 


Jednzkże w toku rokowań ujawniły 
się tak estire rozbieżności między pla- 


| 


earstw na listopadewej konferen- ` 
zagranicznych, gy 
4 


TNIK“ 


konferencii londynskiei 
Zwyciężyła teza generała Clay'a 


„Najpierw Niemcy" 


przemysłu stalowego przed przemy- 
słem niemieckim. Stany Z/ednoczone 
pragną za wszelką cenę dać przemyś!o 
wi niemieckiemu uprzywilejowaną po- 
zycję w dziedzinie odbudowy. Na ogół 
biorąc, przeważyła teza gen, Clay'a: 
„Najpierw Niemcy“. 


t 

, ODBUDOWA MIAST NIEMIECKICH 

NOWY JORK (PAP). Według infor-; 
„macji „New York Heraid Tribune“ De | 
„parlament Wojny USA przygotował 
jolbrzymi zbiór planów, miast i foto- 
grafii wzorów nowoczesnej architektu- 
ry amerykańskiej, przeznaczony dla 
amerykańskiego zarządu wojskowego 
jw Niemczech. Kolekcja la ma być 


nad 
odbudową zniszczonych miast niemiec 
kich. 


dziedzinie i, ułatwienia prac 


CO PISZE 
PRASA AMERYKAŃSKA 
NOWY JORK (PAP). „New York 


Herald Tribune*, omawiając porozu- 
mienie ang:o-amerykańskie w sprawie 
podniesienia poziomu produkcji w 
Niemczech, razywa je posunięciem „re 
aiistycznym”. Zdaniem dziennika, by- 
łoby „kryminalnym szaleństwem nie 
wykorzystać surowców, fabryk 
sił roboczych, które są do dyspozycji 
zachodnich Niemczech”, 


1 
w 


„P. M.“ zapatruje się na plan pod- 


nem anglo-amerykańskim, którego ce- | przedstawiona niemieckim  architek- | niesienia produkcji Niemiec bardziej 


icm było przywrócenie przemysiowego 


' tom, inżynierom i specjalistom od pla- 


konaniu, że burzyciele pokoju zban-, węgierscy udali się do urn. Gło- Poienejału wojennego Niemiec oraz w- nowan'a m'ast w celu zapoznania ich 


krutują, że siły reakcji w świecie! sowanie odbywa się na listy 
zostaną pobite, że sprawa solidarnej czterech partii, tworzących koa 
współpracy ludów jest — wbrew 0-: 


„adi przeszkodom — na dcbrej |iścj drobni posiadacze i partia 


Nie będzie Warszawa leżała nai POCO - Chłopska) i 6 partii 
żadnej peryferii. Nie będzie żadnym OPOZYCYjNych.. Wybory odby- 
„końcem zachodu” czy „początkiem WAJĄ SIĘ W całkowitym porząd- 


wschodu”, lub na cdwrót, Wparta głę, KU. 
boko w zachód pclskimi Ziemiami Od' BUDAPESZT (PAP). — Według 


zyskanymi, związana szlakami komu- pierwszych nieoficjalnych wiadomości, 
nikacyjnymi poprzez szerokie Wy, W „ licznych okręgach „wyborczych 
brzeże polskie z całym światem, dło- ; Stwierdzono, na podstawie obliczenia 
nią braterskiej współpracy sojuszni- głosów, że większość uzyskała tam 
czej sięgająca do Moskwy, otwartym 
obliczem zwróccna ku Paryżowi kul- 


|kręgu górniczym Sa'gorian komuniści 


licję rządową (komuniści, socja-- 


stanowienie kontroli amerykańskiej 
nad Zagiębiem Ruhry z jednej strony, 
a interesami 
wego Francji i zadaniami jej odbudo- 
wy ekonomicznej z drugiej strony, że 
w istocie rzeczy rokowania londyńskie 
zakończyły się fiaskiem. Podkreślają to 
wszyscy komentatorzy zagraniczni, 


FRANCJA WOBEC FAKTÓW 
DOKONANYCH 


Francja stanęła zasadniczo wobec 
faktów dokonanych. Co prawda komu 


) 


partia komunistyczna. Na przkł. w ©- nikat nie omieszkał udzielić zapewnief, | 19297090 PRI DRP WOA 


że Niemcy nie uzyskają pierwszeństwa 


bezp'eczeństwa narodo- | 


ze zdobyczami 
PAREA UA Saa 


amerykańskimi w tej 


krytycznie i stwierdza, że plan ten, ù- 
| chwalono wbrew Związkowi Radziec- 
| kiemu i Francji. 


Nr. 238 um 


Rozpoczęcie 


mie-ioca 
odbudowy 
Warszawy 


„Miesiąc Odbudowy Warszawy“ roz 
potzi się. PPR-owcy stolicy stanęli w 
dniu s! serpnia do robót przy oagru- 
zowaniu Rynku Staromiejskiego. Kie- 
rownictwo robót postanowiło uprząt- 
nać gruz, by umożLwić doprowadze- 


¡nie wody do gmachu b. Muzeum Na- 
i rodowego, który odbudowuje BOS. 


Około połudna na rynek Starego 
Miasta przybył Prezydent R. P. Bierut, 
owacyjnie witany przez pracujących. 

Sekretarz. Kom. Warsz. PPR tow. 
Albrecht i tow: Starewicz pokazują 
wyniki pracy dnia. Uprzątnięto dużą 
część rynku. Uprzątnięto jezdnię na 


„ Ul.cach prowadzących do rynku. Ogó- 


łem wywieziono ponad 1700 mtr. 
sześc. gruzu. Oczyszczono znaczną 
część rynku, wysoriowano kilkanaście 
tysięcy sztuk cegieł nadających się do 
użytku, oczyszczono arterie, po któ- 
rych biegną przewody wodociągowe, 
umożliwiając w ten sposób pracę nad 
remontem s.eci wodociągowej. 

| 


Drugi dzień obrad 


konferencji warszawskiej PPS 


(Dokończenie ze str. 1) 


Następnie omówił akcję dyskusyj- 
ną wokół uchwał Rady Naczelnej 
| PPS, które dokładnie określiły znaj- 


Dumny jestem — powiedział w za- 


tury I postępu, Londynowi pracowi- | "eli uzyskać 3.200 głosów na ogólną w dziedz.nie odbudowy į że weźmie się KOńczeniu tow. Jagiełło — gdy mo- 


ilość 3.400. 


Eisenhower 
prezydentem? 


tego wysiłku klasy robotniczej, ku 
Pradze, Be!'gradowi, Sofii, Budapeszto 
wi, ku wszystkim ludom pokój miłu- 
jącym — Warszawa z gruzów od- 
budowana będzie węzłowym  ośrod- 
kiem pokojowej współpracy gospo” 
darózej i kulturalnej. 
„Warszawa dobrze zasłużyła 


WASZYNGTON (PAP). W kołach 


się waszyngtońskich i w prasie ame- 


‘pod uwagę żądania ich  rozbrojćnia, 
demilitaryzacji, demokratyzacji ik. 
Wszystkie te zapewnienia mają jednak 
Charakt) ez: DACA A YE 
zostają w sprzeczności z konkre'ną 
treścią lanu „0-ame ; kaćskiego, 
Szereg dzienników francuskich i bry 
tyjskich  podkreśliło z naciskiem, że 


gę oświadczyć, że organizacja war- 
szawską PPS uwie!tokrotni swe wysił. 
4d nad utrwaleniem dotychczasowych 
zdobyczy demokracji, wzmocnieniem 
jednolitego frontu i zabezpieczeniem 
od elementów wrogich, drogi do Pol-. 
‘ski Socjalistycznej. i 


Drugie sprawozdanie — finansowe 


[i 


swej Ojczyźnie — powiedział Prezy- rykańskiej pada coraz częściej naz:|francuski punkt widzenia nie został | — wygłosił tow. Zalewski. 


dent Rzeczypospcłitej — naszym ©- wisko gen. Eisenhowera jako ewen. 
bowiązkiem jest uczcić ją przez przy-  tualnego kandydata na stanowisko 
wrócenie jej pełni życia, doskonal- prezydenta USA z ramienia partii 
szej formy, piękna i wielkości.” |republikańskiej. 


Tow. Premier Cyrankiewicz: 


wzięty pod uwagę podczas rokowań 
'ondyńskich. Dziennik „Liberation“ pi- 
sze: „Nie dano nam żadnej realnej gwa 
rancji co do pierwszeństwa naszego 


Żywotność Odrodzonej Polski 


tkwi w zwycięstwie świata pracy 


Wspólna manifestacja PPS i PPR 


(Dokończenie ze str. 1) 


(Po zakończeniu wiecu odbyła się 
uroczysta defilada, którą odebrał tow. 
Józef Cyrankiewicz w otoczeniu przed- 


as reke p nade ERRENA | Mato, który kraj w Europie tyle 
paniale udekorowanego po! „„ „ierpiał Polsk le takż 
dium wyrósł las czlandarów komite- | 77 pić Prat GO SOES NAA PE 
y F : jpę , ało, który odbudowuje się z ruin 
tów powiatowych i dzielnicowych PPS į; zniansioń z tak wielkim zapałem i 
i PPR. wiarą w swoje siły, W czym tkwi 
Witany długo- niemilknącymi okla-|ta zdumiewająca żywotność: Odro- 
skami tow. Józef Cyrankiewicz powie-; dzone) Polski, jeśli nie w awycię: 
dział między innymi: |stwie świata pracy, jeśli nie w do- 
Szczególną pe waga napełnia mnie! konanych przemianach społecz- 
fakt, że mówię do was w Pozna- | nych, 
tiu akurat w przeddzień 8 rocznicy! Kluczem do wykorzystania tych 
ostatniego najazdu niemieckiego na |Sił w jakiejś sharmonizowanej ak- 
Polskę. cji jest jednolity front, nie więc 
8 lat temu odbyła się na naszej, Matta 1 ŻE zaj, á WA 
ziemi najstraszniejsza z krwawych | „zbić kia, > bo AfA wkłada, by 
i śmiertelnych tragedii naszego na- CE ra Rodin 
dz nego, że wszyscy przywódcy re- 
e wolucyjnego socjalizmu -i komu- 
Ubiegły okres S-letni był okresem | nizmu tyle wysiłku wkładają w bu 
głębokich przemian. dowę jedności działania Klasy ro- 


oni Poiskę na nowe tory rozwoju. O 
pieramy byt Polski na aulorytecie Or- 
ganizacji Narodów Zjednoczonych, na 
odbudowie Ziem Odzyskanych, na za- 
gospodarowani kraju. 


Doszli do władzy robotnicy, chłopi i | botniczej, 
inteligencja pracująca  Przekreślają Po przemówien'u tow. Premier 
błędy przeszłości smiało skierowują dokonał odsłonięcia sztandaru 


Tsaldaris nie traci nadziei 
że utworzy rząd koalicyjny 


LONDYN (PAP). Agencja Reutera w depeszy z Aten cytu- 
je oświadczenie Tsaldarisa, że „nie traci on nadziei“, iż uda mu 
się rozszerzyć podstawy rządu, na którego czele stanął. Kilku 
tek jeszcze nie obsadzono, wobec czego podjęcie rokowań o 
utworzenie rządu koalicyjnego jest MAAE kiaat w. 

IE ? > «| edną z głównych przyczyn rò- 
„ATMOSFERA LANENO PRAIA |ży da ar dreka pkt 
Kryzys rządowy nie powinen się Bliskiego Wschodu Hendersona. 
przedłużać, ponieważ — jak powie- 


z : i Przypomnieć należy, że Henderson 
and perg! prame cano gaz jest n.jgor;tszym zwolenn'kiem obec- 


) „nego „ostrego kursu“ Stanów Zjedno- 
siera zaniepokojenia”*. Na razie Tsal- £ g J 


Ą M czonych 7 Grecji i Turcji. Był on au- 
daris zapow.edział /przez radio „dra- 


> C OR | torem słynnej „mowy greckiej“ Tru- 
"styczne środki dla przywrócenia pra- ANA z 12 màr b: 
wa i porządku”. i swa 


PO CO PRZYJECHAŁ 
HENDERSON 
/LONDYN PAP). — Henderson 
przybył w sobotę do Aten. Po opusz- 
czeniu samolotu Henderson  oświad- 
czył: „Na polecenie ministra Marshal- 
ła przybyłem do Aten w celu omó- 
wienia sytuacji Grecji z przedstawicie- 

lami Stanów Zjednoczonych“. 

N. JORK (PAP). — Mimo, że ofi- 
cjalne koła amryžańskie ostro zaprze- 
czają jakimkolwiek różnicom  poglą- 
- dów między ambasadorem USA w Gre 
cji Mac Veaghem i szefem misji ame- | 
rykanskiej w Grecji Griswoldem, do-, 
brze poinformowany korespondent wa 
szyngtoński „P. M.“ twierdzi, że spór 
między nimi na tle kryzysu greckięgo 


Montaż 


|2i dzwigów 
] Gdymi 


W strefie wolnecłowej portu 
gdyńskiego pracuje 45-osobowa e- 
k'pa robotnicza z Gliwie, która 
maoniuje 16 dźw!gów pólpostało- 
wych 5-łoncwych i 5 dźwigów por- 
slowych © "eśnęści 7 ton. 

Rożelnicy samorzutnie pracują 
po 16 godzin dziennie, chege do- 
trzymoć terminu ukończenia robó:, 
przewidzianego na 21 września. 

|=": vemena z ATE se POPE POOR RAR Z 


F 


[wie obu partii przyrzekają  zacie- 


iśnić jednolity front klasy robotni mówców. Przemawiali m. in. człon- | 


WK PPS, po czym wręczył go cho- 
rążemu tow. Szymańskiemu. 


Manifestację zakończono  odczy- 
taniem rezolucji, w której członko- 


który jest jedyną drogą, do 
Polski Demo- 


czej, 
odbudowy rozwoju 
kratycznej. 


| 


Bilans prac 


W trakcie jego przemówienia pzy- . 


był na salę, witany przez zebianych, 
tow. J. Hochfeid, redaktor naczelny 
„Robotnika”. . ; 
Następnie złożył sprawozdanie 
rzecznik kontroli partyjnej SK PPS. 
Po nim „nastąpiło sprawęzdenie Są- 
du Partyjnego. Stwierdziło ono wy- 
soki poziom etyczny członków Partii, 
przez okres bowiem 14  miestęcy 
wpłynęło zaledwie 9 spraw istotnej 
' wagi. 
| "Imieniem Komisji. Rewizyjnej Spra 
wozdanie , złożył tow. Ramus, Stwier- 
|aził on, że wyniki kontroli są jak 


pującemu SK PPS. 


W dyskusji, jaka się następnie wy- 
wiązała, zabierało głos ponad 30 


kowie CKW PPS tow. tow. Osóbka- 
Morawski i Hochfeld, członek Rady 
Naczelnej .PPS tow. Kamiński, “ora 


nn mA 


Tew. Przyjaźni Pelsko-Radzieckiej 


mujące 310 powiatów i miast 0- | nodstawie uchwał Rady Naczelnej z mocnik podkreś'?, że Dolny Slask 


W dniu wczorajszym w War- 
szawie zakończyła obrady 2- 
dniowa krajowa konferencja 
działaczy Towarzystwa Przyja- 
źni Polsko - Radzieckiej. Kon- 
ferencję zagaił prezes Zarządu 
Głównego Towarzystwa tow. 
min. H. Świątkowski, podkre- 
ślając powszechnie odczuwaną 


potrzebę pogiębienia współpra-, 


cyi wym'any intelektualno - 
kulturalnej polsko - radzieckiej. 
Reierat organizacyjny wygło- 
|sił sekretarz generalny, Siani- 
„sław Wroński. W ciągu obrad 
„stwierdzono owocną działalność 
į Towarzystwa, które zorganizo- 


| wało m. in. 68 świetlic, 111 wy-- 
stępów zespołów artystycznych, | 
urządzono 111 kursów języka, 


rosyjskiego, 1.377 odczytów, o- 
tworzono 10 księgarń, Ponadto 
urządzono 23 wizytacji szp tali 
radzieckich, a zdemobilizowa- 
nym żołnierzom 


fie z Polski. 

Członkowie Towarzystwa bra 
li udział w uporządkowaniu roz 
sianych po całym kraju mogił 
radzieckich żołnierzy. Mogiły 
te w ilości ponad 14 tysięcy, w 
których pochowano ponad 130 
tys. bojowników radzieckich, 
przypom'nają ofiarę krwi naro- 
‘dów ZSRR, przelanej w walce 
z Niemcami w Polsce. 

W chwili obecnej Towarzy- 
stwo posiada 23 oddziały, obej- 


UWAGA KSIĘGARNIE 


Dla szkół handlowych „Temat do 
, Księgowania“ w formie dokumentów 
przystosowany do jednolitego plant 
|kon w opr, prof. Dzięgielewskiego i 
mgr Boretti (cena zł 200,—, 40 proc.) 
poleca Spółdzielnia Wytwórcza „ZE- 
SPÓŁ* Warszawa, Al. Jerozolimskie 77. 

23 10652 


radzieckim : 
wręczono pamiątkowe fotogra- 


raz 977 kół podstawowych og- 
nisk organizacyjnych, 

Zebrani na konferencji posta- 
nowili podjąć ożywioną akcję 
w związku z miesiącem wymia- 
ny intelektualno - kulturalnej, 
poczym wysłali telegramy do 
tow. Premiera Cyrankiewicza i 
przewodniczącego Wszechzwię- 
zkowego Towarzystwa Łączno- 
ści Kulturalnej ZSRR z zagra- 
nicą, pp. Kiemieniewa. 


N. JGRK (PAP). Na posie 
wej ONZ delegat radziecki Gr 
sprzeciw Związku: Radzieckiego 
narcdowej agencji kontroli ene 
większości komisji. À 

Plan ten, ogłoszony przez 
większość komisji z inicjatywy 
delegacji USA, oparty jest zasa- 
dniczo na plan'e sen. Barucha. 
Składa się on z 6 punktów io- 
mawia głównie następujące 
kwestie: badania naukowe, two 
rzenie rezerw, rozbudowa fa- 
bryk atomowych, sprawa włas- 
ności i zarządu produkcji ato- 
mowej oraz prawa agencji mię- 
dzynarodowej do PE i in- 
.spekcji. 

Z. S. R. R. ODRZUCA 

PLAN BARUCHA 

Delzgat radziecki oświadczył że 
Związek Radziecki nie może przy- 
jąć tego planu, ponieważ znosi on 
prawo veta w zakresie kontroli e- 
nergii atomowej -oraz ponieważ 
wszystkie jego punkty oparte są w 
zasadzie na pierwotnym planie a- 
merykańskim. 


najlepsze Zgłasza wobec tego wnio-, 
sek o udzielenie absolutorium ustę- ; 


delegaci (tow. tow. Walter, 
Dąb ji. inni). 


Stauke, wszystkimi narodami miłującymi poe 
| kój, 


a szczególnie ze Zw. Radziece 


Po wyczerpaniu listy mówców, ja- ' kim i narodami Słowiańskimi na cze- 
ko pierwszy, zabrał głos sekr. CKW le. 


PPS tow. A. Rapacki, udzielając od-; 
' powiedzi na pytania. 


Następnie mówił sekr. SK PPS tow. 
Jagiełło. Stwierdził on, że sprawa 
jednolitego frontu nie jest wcale no- 
wą i ma w otganizacji warszawskiej 
PP3 stare i dobre tradycje. 

Tow. Ćwik, który w międzycza- 


|klasę pracującą Warszawy, 


Stołeczna Konferencja PPS wzywa 
wierną 
od przeszło pół wieku bojowym sztan 
darom PPS, do wzmożenia wysiłków, . 
mających na ćelu ugruntowanie pcli- 
tycznych, gospodarczych i kultural- 
nych podstaw demokracji ludowej w 
Polsce, celem jak najszybszego 1 


sie przybył na salę po pow'ocie Z ostaiecznego zwycięstwa socjalizmu, 


Poznania, przekazuje jak najser- | 


W przedostatnim punkcie porządku 


deczniejsze pozdrowienie od orga- gziennego Komisja matka przedsta» 


nizacji poznańskiej i III konferen- wiją 


cji poznańskiej PPS. 
Wyniki dyskusji podsumował prze- 
wodniczący obrad tow. H. Jabłoński, 


po czym jednogłośnie uchwalone zo-, 
stało absolutorium dla ustępującego * 


Kcmitetu. 


Następnie złożyła sprawozdanie ko wany został 


misja mandatowa. 
Nastąpiło wreszcie 
Komisji Wnioskowej. 


i sprawozdanie 


Część wniosków przyjęto w zgło- lo dbędzi 
szonej formie, część przeredagcwano, !iokalu 
resztę zaś skierowano do właściwych ' - 


l 


ośrodków w form.e zalecenia. ` 
Na specjalną uwagę zasługują 
przyjęte wnioski dotyczące udziału 
PPS-owców w odbudowie Warsza- 
wy, oraz wniosek alarmujący, właś 
ciwe władze na terenie stclicy, © 
katastrofalnym stanie szkolnictwa 
powszechnego, 
Następnie uchwalono jednomyślnie 
następującą rezolucję: 
Warszawska doroczna konferencja 


} 


az Stołeczna PPS potwierdza jeszcze raz 


słuszność linii politycznej Pclskiej 
Partii Socjalistycznej, opartej o ma- 
nifest Polskiego Komitetu Wyzwole- 
nia Narodowego, a  potwierdzenej 
uchwałami ostatniego Kongresu Par- 
tyjnego. 

Ustalenie linii taktycznej Partij 


z zasadniczą partyjna linią polityczną 
i stanowiskiem całej polskiej klasy 
t: botniczej. 

| Jednolity front klasy robotniczej 
w 


Narodu, nietykalności 
granic, odbudowy kraju, oraz bez- 


składy: Stołecznej Rady PPS, 
Komisji Rewizyjnej į Sądu Partyjne- 
go, które zostały w głosowaniu przy- 
jęte. e 
Pełny skład Rady Stołecznej PPS 
podamy w numerze: jutrzejszym, 

Na zakończenie konferencji odśpie- 
hymn — socjalistyczny 
„Czerwony Sztandar”. 


* 
Posiedzenie Rady Stołecznej PPS 
e się w środę o godz. 16 w 
Stoł. Kom. PPS. ia 


Samowystarczalność 


zbožżow& 
osią a Driny Slask 


Na odbytym <lawiv póciedze 
niu dolnośląskiej Wojewód kiej Rady 
'Narodowej pełnomocnik akcji siewnej ' 
ii  hazalski przedstaw. całokształt 
prac, związanych 7 wic enaa “ecja 
siewną, oraz akcją * "vną na Dosnym 
Śląsku. Osadnicy dolnośl- "cy wył ra- 
li- łan 'ziosennych . zaç` w w 110 
proc. Łącznie zaorano i obsiano ponad 
1.4 tys ha. Ogółer w ciągu jes.eni « 
Ir * iosnę obsiano 1032719 ha. W 
spraw _lani1 z akcji Ż iwzej pełno- 


dnia 30 czerwca 1947 r. jest zgodne d-ięci wyd: jnej pomiocy rolnika, stanął 


nie tylko na granicy samiowystarczal- 
ne” i ro” względem zapi zui w 
artykuły r':rwszej »trzeby, '>cz po- 
siadać będzie , wną nadwyżkę. 

V7 jesiennej akcji siewnej rb. korzy- 
siać będzie z pomocy "aństwowej je- 
dynie 16 pow.atów, resztą jest już sā- 


sporną podstawą do dalszego marszu | mowystarczalna. 


"lece jest bowiem gwarancją Nie 
podiegł ści 
E ustroju socjalistycznego, Realiza- 


w oparciu © sojusz j przyjaźń ze 


dzeniu komisji energii atomo- 
omyko wyraził zdecydowany 
w sprawie utworzenia m'ędzy- 
rgii atomowej według planu 


| Następnie Gromyko raz jeszcze 
sprecyzował główne zarzuty ra: 
dzieckie w stosunku do planu ame- 
rykańskiego: 

Plan ten stawia na drugim 
Aj (e zakaz produkcji broni 
atomowej i innych narzędzi maso- 
wego zniszczenia; 


2 


pol, ignorując interesy innych; 


3 karty ONZ oraz z suwerenno- 
ścią narodową. 

Niemniej delegat radziecki wska 
zał, że Związek Radziecki zapatru- 
je się przychylnie na nową ideę 
jzawartą.w omawianym planie, a 
mianowicie projekt uprzedniego 
ścisłego określenia kwot produkcji 
dla każdego państwa. 

RADZIECKI PLAN 
| KONTROLI 

Mówiąc o radzieckim planie kon: 
‘troli energii atomowej, Gromyko 
podkreślił, że głównym zarzutem 


| 
chroni on interesy jednego kra- Gromyko — że istnieje szczera chęć 
ju i stwarza dla niego mono- osiągnięcia porozumienia, wszystkie 


Na terene województwa wrccław- 


ja tych celów w obecnej sytuacji |skiego zrajd'je się jeszcze około 10 
międzynarodowej jest możliwa tylko lproc. całozów, które zostaną całkowi- 


cie zagospodar:* "ne w jec:zni rb. 
| EE ZEIT RZA PRO) 


Gromyko krytykuje pian USA 


w sprawie kontroli energii atomowej 


przeciwko temu planowi było, że 
nie obejmuje on wszystkich spraw 
związanych z kontrolą energii ato- 
mowej. Przyznając, że tak istotnie 
jest, Gromyko stwierdził, że celem 
planu radzieckiego było stworzenie 
wspólnych podstaw do dyskusji, w 
trakcie której można było zgłaszać 
odpowicdnie poprawki, Delegat ra- 
dziecki wyraził żal, że planowi te- 
mu nie poświęcono dostatecznej 
uwagi. 

Jeżeli zakłada się — oświadczył 


projekty powinny być dokładnie ba 


jest on sprzeczny z zasadami dane. 


Konferencja 
16 pańs w 


PARYŻ (PAP). Szefowie delegacji 
16 państw na konferencję w sprawie 
„planu Marshalla", odbyli naradę z 
przybyłymi do Paryża przedstawi “ie- 
lami rządu amerykańskieg». Razmo= 
wy trwały trzy i pół godziny. Szef 
deis zacji brytyjskiej Franks oświad- 
czył, że dokonano przegladu doty”h- 
czascwego przebiegu xonferencji 4 


Rywalizacja górników 


u) . 
PPS-owców i 
Na wszystkich kopalniach i 
zakładach pracy przemysiu wę- 
glowego odbywają się wspólne 
zeprania aktywistów PPS i 
PPR, poświęcone omów.enu i- 
nicjatywy. robotników, zmierza 
jązej do wzmoż.nia produkcji 
drogą współzawodnictwa pracy 
nad wykonaniem państwowego 
planu gospodarczego. Jedno z 
takich zebrań odbyło się osta- 
tnio na kopalni „Centrum“ w 
Bytomiu, na którym zebrani 
działacze obu partii robotni- 
czych wysłuchali referatów na 
temat ostatniej uchwały Rady 
N=2czelnej PPS i uchwał KC 
PPR; 


Konferencja dała wyraz co- 
raz bardziej wzmacniającei sę| 
więzi robotn'ków pepesowców i 
peperowców oraz harmonijne- 
mu ich dążeniu do osiągnięcia 


Rada Gospodarcza PPS 


| walczy na Pomorzu 
o poprawę bytu roboiników 


W związku z postępującym rozwo- 
jem życia gospodarczego na terenie 
Pomorza Zachodniego dokonana zosta 
ła reorganizacja Rady Gospodarczej 
WK PPS w Szczecinie w kierunku roz 
szarzenia jej Składu. Przewodnictwo 
Rady objął Dyrektor Biura Regiona!- 
nego CUP tow. Heiiński, ; 

Na posiedzeniu Rady w dniu 22.8 
br. opracowane zostały wytyczne dzia 
łalności organizacji terenowych PPS w 
dziedzinie gospodarczej na najbiiższą 
przyszłość. Rada uznała za konieczne 
w oparciu o jednolity front obu partyj 
roboiniczych: i 

1) wciągnąć do akcji walki z droży: 
zną w większym niż doiychczas stop- 
niu szerokie masy roboinicze; ` i 

2) wzmocnić planową akcję zaopa- 


Odprawa 
sekretarzy powiatowych 
i miejskich PPS 

woj, 

Wai szawskiego 


Dnia 2 września rb. przy ul. Śnieżnej 
4 odtędz.e się odprawa sekretarzy Ko- 
mitetów Powiatowych i Miejskich Woj. 
Warszawskiego, Sekreiarze winni przy 
wiezć ze sobą sprawozdania za minio- | 
ny okres sprawozdawczy. i 

Począiek odprawy o godz. 10-€j. 


Rejestracja 
cziońków PPS 


JEDNAK w Warszzwie będ 
i 


PPR-owców 


jak najlepszych rezultatów pro 
dukcji. 


K ikat 
oOmunika Og:odzenie 
Se'retariatu Rady Maczelnej |za dwa miesiące 
LĄCZEGO te dwie sprawy są 
OM TUR pee 
Sprawa Ogrodzenia, od czego* podo- 
Sekrctariat Rady  Naczeinej]bno zaczyna się cały problem 200, 
OMTUR zawiadom a. ze II smi | ody zost kaj pda me, 
, : 7 . iiid an. 7S. ez., SiaiKl, 2 
siedzen'e Rady Nac elrej ka ów odpowiednich ilości żelaz- 
hne zostało na dz eń 3 i 4 wrze” nych słupków, nie było rzeczą zbyt ła- 
sn'a br. i 3 i twą. Poza tym jak zawsze, sprawę pa- 
Pos'edzenie odtędzie Się Wfraliżował cały szereg czynników ubo- 
gmachu Kom tu Centr lego cznych, z kiórych główny ma na imię 
OMTUR w War zawie, ul. Me-, — pieniądze. 
kot wska 3. 7 Obecnie po całkowitym już zgroma- 
Poczek onrad 3 v rześrya O dzeniu: maleriału odbył się przetarg, 
godz. 10-e. Obsen Ś* wszyst” w którego wyniku w tym tygodniu zo- 
kich członków Rady cb wiąz” staną rozpoczęte prace. Jest to już zna 
kowa. czny posięp. Za dwa miesiące ogro- 
dzenie (solidna s!aika na betonowej 
podmurówce) będzie go:owe. 


W ten sposób osiągnie się to, że te- 
ren ogrodu przestane być m ejscem 
rodzinnych pikników dila mieszkańców 
calej Pragi. Będzie niożna równ'eż w 
ien sposób skutecznie przeciwstawić 
się inwazji młodych niszezyciel.. de- 
wasiujących w zastraszający sposób 
|wszysikie pozostałe urządzenia ðgro: 
| u, z którymi przed wojną nie mogły 


trzenia Świata pracy w artykuły żyw- 
nościowe przez «wiązki Zawodowe, 
spowodować zwołanie -przez OKZZ 
szerokiej koniereucji w przedmiocie 
sprawnego zorganizowania rozdzielnic- 
iwa. 

W związku z biernym oporem siawia 
nym przez sklepy rzeźnicze wysiąpić 
z inicjatywą stworzemia sieci spółaziel 
czych sklepów mięsnyca. 

3. W związku ze stojącymi przed kla 
są robotniczą Szczecina zadamiai w 
dzicz znie o budowy por u—rozwidąć 
szeroką kampanię wśród robotników i 
szerowiego ogółu celem popularyzacji, 
naszych. osiągiięć w. uziedziise zago- 
spocarowania porów i wybrzeża, cê- 
iem podniesienia wyda, c pracy na 
robotach przy odbuuowie portu i w za 
kładach przemysłowych. 


nowsi 


Plonem tegorocznego mies'ąca odbu 
dowy Warszawy będzie m. in. wykoń- 
(czenie szeregu ogródków  Jordanow- 
‘skich na terenie całej stolicy. Dzięki 
*dobrowolnie zadeklarowanej pracy war 
szawskiego społeczeństwa z partiami 
politycznymi na czele, Warszawa sta- 

W wykonaniu tego założenia stara- nie się miastem wzórowych, doskona- 
niem obu pariyj rovoiniczych oabyiy ‘le wyposażonych miejsc  dzeicięcych 
się ogóine «brania pracowaików U.M. | e » EEEE aH 
suU, poświęcone sprawie uspraw- j Już od wczesnych godzin ranny 
Ar w ARR paski. ` {grupy ochotników rozpoczęły wczoraj 


pracę. 
Żekicliie bz.e.MiC . Koi 


KURS SZKOLENIOWY 
DŁieLNICY ŁAKUUW LK 
W anu I wrzesnia lva/ r. o godz. 
15-86] na usZięikiCy ABUWEK FULpoCe" 
me się KUFS WysznOlenia partyji _O 
1 siuna. 
wa.yw. się tow. tow. do zap.syw»- 
Mia sę ua (cu Kufa. ŁĘiWożCIa pi Łyj” 


PARK DRESZERA 


W parku Dreszera na Mokotowie 
ckoło 200 osób gypie jakieś wzniesie- 
nie, rozkopuje teren. Pracują tu ucze- 

jstnicy Kursu Szkolenia Zawodowego 
Kadr dla Odbudowy Warszawy. 

— Do końca wrześn'a wszystko bę- 
dzie gotowe. Piękna wertnda, specjal- 
na piwnica na żywność, płytki brodzik, 
(ślizgawka, dwa tory saneczkowe słu- 


muje >emieiarat bzieicy Aalguwenl|żyć będą 250 dzieciom z Mokotowa. ków. 
Codziennie przez cały wrzesień będzi? I 


O A A A O ` chach. 
Qhwieszezenie Izby Skarbowej w Warszawie |c 


Izba Skarbowa podaje do wiadomości, że: 
1) z dniem 1 września 1947 r, w siedzibie przy ul. Poznańskiej 30 został 


~ DZIWLNICA „Uais uS” 


W dniu 1.iA. br. o god, 17.50 nastąpi 


Otwucdać nwb È Duupah Den Cash DUSJ" 


diosg waskozz U: Ye y amii w wmaikk byuk tuwe 
Uw., doat, inausi, Dituurayii, GusvsiikU wsv 
SUatji picigoniów, DUBUdMYUWiICZ, HaC- 


1EeWwońi, Wisła CKl, 


„R 0 BO TN | K“ 

i Egzotyczne ziwierzętla za białowieskie unikaty 
środki łatniczy 

Żubr... środkiem płatniczym 


w ironsakcjach warszawskiego co 


Pannie tan: A Epi fi, 


Dobrowolną pracą sp Ś 
aja Ogiódki Joróanowskie 


we wszystkich dzielnicach stolicy 


jemy mieli ZOO.. 


Pomimo piętrzących się trulacśei, sprawa uruchomienia ogrodu 
zoolegicznego posunęła się znacznie noprzód. W ostztnim tygodniu ma. 
my do zanciowania dwa poważne sukcesy, które upoważniają już nas 
częściewo do optymizmu. Pierwsze — to sfinalizowanie przetargu na 
ogrodzenie egrodn, drugie — wyjszd dyr. Żabińskiego na między- 
narodowy zjazd dyrektorów ZOO do Bazylei. 


jdać sobie rady słonie, Iwy i hipopota- 
my. i 


Trzymilionowy wkład w ogrodzenie w którym nie było nawet... ogrodze- | 
$ 


był pierwszą niezbędną  inwces:ycją, 
bez której poza tym nie można w 0- 
góle przystąpić do „zaludniania* ZOO, 


Zwierzęta będą 
EŻELI chodzi o przyszłych miesz- 


J kańców ZOO to sprawa jest na o- 
gół łatwiejsza, : iż mogłoby się to wy- 
dawać. Już w ubiegłym roku na zjeź- 
dzie dyrektorów ogrodów  zooiogicz- 
nych, w którym brali udział przedsta- 
w.cieie 8 państw, zaofiarowano War- 


'szawie szereg okazów mogących stać; 


dy jeszcze sprowadzenie zwierząt byłe | 


| 


się dobrym początkiem dla odbudow2- 
jącego się ogrodu. Nieste'y, jednak wte 


rzeczą niemożliwą. Tak więc pomimo 
nominalnego przyjęcia tych „egzolycz- 
nych prezentów“ praktycznie nie moż- 
na było ich jeszcze zabrać; Trudno by- 
ło bowiem sprowadzać jelenie, małpy 
i tygrysy do zdewastowanego' ogrodu, 


nia. 

Obecnie sprawy posurięły się nieco 
naprzód. Na zbliżającym się zjeździe w 
Bazylei (8 — 9 września), w którym 
mają wziąć udział przedsiawiciele 15 
państw, będzie można już ustasić pew- 
ne daty odbioru zwierząt W Fażdym 
| bądź razie już na 'iosaę ogróu będzie 
"w stanie przyjąć pierwsz 
` okazów. 


| 


| 


2 


łym roku w warszawskim ZOO bę- 


Pogrzeb 67 bohaterów powsiania 


W'casotę o godz. 12 odbył się na 
Cmentarzu Wojskowym na  Powąz- 
kach pogrzeb ekshumowanych w Pa- 
sażu Simorea 67 powstańców żcicie- 
rzy AK batalicau „Chrobry I“. 

dział w pogrzeżie wzięli b. żełnte 
rze batelionu ze ewe'm dawnym do- 
wódcą mgr. Demem na czele, craz licz 
ni dciegacj Zw. Uczesta: 
Ztrojnej o Niepodległość. Krótkie 
przemówóanie wygłoreł płk. Zygmunt 
Necer, poczem  aastarjio chładerde 
wieńców, W imóertu CKW PPS zło- 


w 


my tu bez przerwy zajęci — mówi kie- 
rownik robót. 

Obecnie z ogródka korzysta 120 dzie 
ci. Po zakończeniu prac ilość ta sę po 
dwoi. Postawiona weranda i piwnica 
pozwolą a regularne wydawanie 
trzech posilsi'v dla *zieci należących 
i do ogródka > 
MADALIŃSKIEGO 


| Przy ul. Madalińskiego pracuje Ko- 
ielni= 


I tifel dzielnicowy” PPR/Sradm "dzie 
(sha ody; "Robota i 


sprawnie. Dobro dzieci wsrszawskich 
każdemu jest bliskie — praca więc 
przychodzi łhówo ”' '* powstaną wszy- 
stkię ucząłzania konieczne w .ego ro- 
dzaju ©5*5dkach. 

— Skończymy do nażdziernika. Każ 
demu z nas bardzo na tym zalezy. 

CZERNIAKOWSKA 


'Czerniakcwska 3. Oprócz młodz'eży 
z -zgamzacji i przedstawicieli partii po 
litycznych widać tu również straża- 


— Pracy jest dużo, ale na czas 


oł sczeństwa 


żyli wiązankę kwiatów aa grobie bo 
haterów tow. łow. Zawadka i Guił. 
Kompacia honorowa WP uczciła pa- 


mięć poległych przez oddanie całwy oo najmniej 


hcnorowej, 
Z 67 pochowanych żołnierzy ty:ko 


24 zostało zidentyfikowanych. Wśród 


j ul, Przejazd i pałacu Moetowekich. 

| W Pasażu Stmecsa zitrzęło przeszło 
380 powetańców, i 
zwłok trwa w dalszym <iąfu. 


1 m we ank 


w zystko skończymy — uśm'echa się 
rody -chłopiec, wyrzucając zie ę z 
miejsca, gdzie niedługo powstanie pia- 
skownica 2—3-letnich „baków“. 
NA WOLI 

| 60 ludzi ; acuje na Wcli przy ul. 
„Ludw.ki `. Jest tu Komitet PPR V -wa 
Zachó”, persone' szpitala Karcia i Ma 
rii, tramwajarze i wszyscy, } mu tyl- 
k drcegą j>‘ sprawa odbudowy stoli- 


| 


transporty, 


poległych znajdują eię członkowie mi- ! 
Watki ifia PPS, która brociła drukarni przy | 


Ekchumacja ich | 


iey dobro warszawskich. dzieci. Dzię- 


ss4ch dobró*'eet pracy dzieci będą 
mogły zamienić piwnicę domu fund"- 
cji Wawelb.rga na nowy czysty fiński 
d'mzk. Pracuiarvm u, *zyjemria zas 
lchór Czejanda, który w ten sposób rów 
nież przyczynia się do odbudowy War 
szawy. 

OPACZEWSKA 

Na ul. Opaczewskiej pracuj” 77 ko- 
br? rud ionych z =a: ienią Ligi. 

— Co, może robimy gorzej od chło- 
pów? _ pyta sorliwa (i nawi'sem mó 
wiąc — przystojna) prarowni zka w 
twardych wojskowych butach  (ubra- 
me do ;. .cy) i... półgazowych pończo- 


I tutaj zam "rza się ukończyć pracę 
paździe nika. 

WAWELSKA 
Na Wawelskiej energicznie „działa“ 
Samopomoc Chłopska. Są tu również 


St. 3 


dziemy mogli już ogladać: wiełbią- 


dy, omy, lwy, , miedźwit* 


ry szakułe, rysie, wilki, żubry. Z 
piaków flamingi, strnsie, sępy, orły, 
popugi, pdlikany, kormorany, ozdo- 
bne kaczki I gęsi i szereg dalszych 
goiunków, które tradno jeszcze t- 
sialic, ponieważ zależy te od ofia- 
ródawtów. 


Wzajemna korzyść 
W TYM roku na zjazd do Bazylei 
przewidziany jest przyjazd przed 
siawicieli Anglii i Ameryki dysponują- 
cych w.ększym i wartościowszym asor- 
iymentem zwierząt, Są pewne dane na 
io, żę uda się uzyskać od nich pewną 
ilość cennicjszych okazów, w zamian 
|za poszukiwane, bardzo żubry. Strata 


Według przewidywań w przysz- Sisu samców z ogóźnej ilości 50 po- 


siadanych przez Polskę żubrów nie bę 
„dzie dla nas zbyt dotkiiwa. Zamiana 
na nieosiągalne inną drogą zwierzęta 
| będzie obopólnie dobrym interesem. 

8 W sumie można mieć uzasadnioną 
+Już pewność, że w przyszłym roku 
(Ogród Zoologiczny rozpocznie swą 
służbę dla Warszawy. Oczywiście przez * 
jeszcze pięć lat nie będzie 
lon takim jakim był przed wojną, gdy 
Lość zwierząt przekraczała półtora ty- 
siąca. Na razie ednak nawet mały 
ogród zoologiczny spełni choćby czę- 
j$eiowo rolę żywego po” qcznika zoo- 
jogiji dla dziatwy sarszawskiej, która 
, w większości nie widziała nawet nasze- 
go żubra, nie mówiąc o tym, że nie 
wie czym różni się lampart od LOS 2 
sa. szakal =} hieny, czy flaming od 
p 


elikana. (wk) , 


TEATRY 


TEATR POLSKI (Karasia 2): 

Poniedziałek godz. 18 — „Wilki i owce”. 

TEATR ROZMAITOŚCI (ul. Marszał- 
kowska 8). godz, 18 „Szklana Menażeria”” 

TEATR MUZYCZNY D. W, P. (ul. Kró- 
lewsita 13): „Siedem śmiechów głównych” 
Początek godz. 19. 

TEATR M, O, „STUDIO” (ul, Karowa) 


nieczynny. 
(Marszałkowska 81): 


y 
TEATE MAŁY 
STEATE POWSZECHNY iego 
A OWSZECHNY . (Zamo; 
30): godz. 18 „Człowiek, boy 
śmierci”, 
TEATR „JASKÓŁKA” (Marszałkowska 
69): „Człowiek za burtą”, Pocz, godz, 19. 
„TEATR DZIECI WARSZAWY” (Stu- 
dio Karowa 31),,W czasie wakacji-szkol- 
nyc teatr U A na SALAK 
""Łą4SKI TEATR REWII (Żygmuntowa 
Ati „COMOKDIA 
z s© 2) ” (ul, Szwedzka 2/4) 
guts, 18; „Przyjaciel przyjdzie wieczo” 
WOLSKI TEATR REWII (Wolska 8): 
Nieczynny, 


„ATLANTIC”, (Chmielna 28): „Sąd 
Narodów. 
„POLONIA” _ (Marszałkowska 56): 


„Dziewczęta z baletu”. 
„PALLADIUM (Złota 7-9): „W górach 
Jugosławii". 
„STYŁUWY” (Marszałkowska): „„Mi- 
łość na lekarstwo". 
„TĘCZA (Suzina 4): Płonąca żagiew”. 
„SYRENA” (Praga, Inżynierska 12): 
„My z Kronsztadtu”, 5 


ustyszym 


w RADI 


Dzielnicy Biela ny AWK) uruchomiony nówy Urząd Skarbowy w lewobrzeżnej Warszawie o numeracji 


towar 37e. PPS-owcy z Państw, Za-4 


wszyscy lowarzysze  Pepesowcy , 
zamieszkali na tereme Dzielnicy Kie- | 
ian i Maiymon.u, nie wyłączając na- | p 

ŹucYCi i | liwa mW aiibi ia SAK vue kasa 
leż.cyci zj UzIG0:CY , Między munis.e uianikjy cj wik WO ariasi dat ZaadłacaaaimaÓM: ko 
riat M.ęuzywydz.asowej Łarząuu jaaa mdkógówywuwać bał W BOaueikiasduw 

i y ei ją. VAa nanami auaa va W anik khs AAA payu W 
Miejsa.ego NE A tabrycznych (Za Kval AU — dipy UO QM 4 raubit 
kinuuw pracy), winni zgiosić się do r. 
Seurecariaiu bzitin.cy, uf, Poueza- 

e b | muusu Maree gadh DA W Maj aneczka Makak GAM 
szyusasego 0, cciem rejesiracji, Jana w abomowoś dambanang 
ke,eswacja oubywać S.Ę bęuzie €0-| 

zeamet, począwszy ©d ćma I wrze- i 
ma jeż Sir Ë: 3 Zarząd bo.a ems przy Umiwersytecie 
éma br. w guuzinatu OU S—18 I 0d y iri whi od Wakisi ŻE Mash wał VA 


16 do 19 i uwat bęazie do dnia 30 O Gu-. su W wd aaUmanicacyjaij Dula. 
x Oak, AAD (U, Mats wodu a aaa patu 
wrzesnia 1947 roku, 


|Ouyyumit ŁY wO NÈ Or pański y jala 
Przy rejesiracji należy okazać legi- WhHiovsne Wo-yowucn CavasuW suid, 
tymac„Ę pawsy „ną. 


UÈ wusi ŅUU Ha WómaaUse pUrUwatuyCh Za- 
Bausseu Uvea LUWOWiIĄGAOWA. 
LUgsiuseeniE U preElurgach Nr. 56 

Dysczcja Usięgowa nogi FAuS,WOWYCH W WwauSZAWiE Ugiasza przeiarg 
nieog.an.czony na; r 

1) buuowę ouuynku nastawni parterowej na st. Łaskarzew, 

2); remom aucuu budynku awv.ca na St. ŁUKÓW, 

U Wynunan.e rool WOUOC-KANa. W eiekivowni 
WNYCAU W rruszKowie, 

4, wozenie sieci udprowadzającej ścieki ua st. rozrządowej Odolany, 

dj uiweelue siEC, Oup.OWaULAją4Cej seki 0d Kanaiów 00 odzuż.an.a paro- 
wozów i Qu AHAW: WUunYCAH NA Si. 1UZiŁĄWOWEJ UUU:ANY, i 

U) Caga wyanang Szym w i0rze g.owuytu wr £ Qu Kin 8.620 do km 3.954 
10d mil vrap UO Kia vast na UNA Warszawa dkseriuew.ce, 

4) wona Wirang szyn w toraca siacyjnyca Nr 248 1 453 na st, War- 
SZawa uonua — i1UWadiLOWA, 

dj pizewuuowę sac Uarwolin — I seria robót torowych, 

„Wj Uunuuowę siacyji pÓssojowej SZczęsawice V — seria robót torowych, 
ly, pozewauowę row przy paauwuzowni Warszawą — Zacudnia. 

U.6y Ww zwasówanyca nopeiiącu naeży skiauac do godz. 12 dnia 10 
wizeci.a avai M GO SKiŁynki QiEiiówej W Wyaziale bioguwytu przy ui, Wi- 
iebsa.Qy 44, guzie w gluz.naća Urzęcowycu możña olzymać biiższe Mior- 
Bat e AZ puiki uv SKoacafią vert w Dziaie buaynków. 

bo oOseriy ruieży uo.ączyć kw.l Kasy Dyrekcyjnej na wpłacone wadium 
W WysO«óŚCi Ż pioc. zuoierowanej sumy, $ 10661 


Ü si aii mil MS-OWCY 
MAioŁansaisĆ a ppiianihas nana AIRA”? 


arigu Divu waiwai W idbaozawskiegu 


nm-„oswłaCJA dotyczy również tych ttow., 


UNiwiunsxKUW WAGSZAWSKI 


w- warsztatach głó- 


U 


LENA UQGŁUSYŁKEKNI 
Ukius<ęthia droue 


z f Kaka. uaaakOŃA MAŁAIĘLZNA 40 AL 
vsubipie puszukiwania rouUzin, zguoy po č dy čv Wyruź tLialidiiwe pu dł 2 ch wy- 


14) (z podziału 11 Urzędu Skarbowego w Warszawie na dwa Urzędy) 
oraz nowy Urząd Akcyzowy w Warszawie 0 numeracji 1 (z podziału dotych- 
czasowego Urzędu Akcyzowego w Warszaw.e na dwa Urzędy), wymieniony 
1 Urząd Akcyzowy obejmuje obszar m, st. Warszawy i powiat warszawski 
i2 Urząd Akcyzowy w Warszawie, mieszczący się w dotychczasowej siedzi- 
bie Urzędu przy ui. Grochowskiej 280, obejmuje obszar powiatu błońskiego, 
garwolińskiego, grójeckiego, imińsko-mazowieckiego i radzymińskiego). 

2 z dniem 10 września br. zostanie uruchomiony nowy Rejon Kontroli 
Akcyzowej w Radzyminie (w lokalu miejscowego Urzędu Skarbowego) obej- 
rnjący obszar powiatu radzymińskiego, a siedziba Rejonu Kontroli Akcyzo* 
wej W-wa Północ zostanie przeniesiona z lokalu przy ul. Gdańskiej 2 fdo 
lokaiu przy ul. Poznańskiej 30. - 10664 


KONKURS 


Wydział Powiatowy we Włocławku ogłasza konkurs na stanowisko 
kierownika powiatowego przytułku dla starców i kalek w Wilkowiczkach 
pow. Włocławskiego, Uposażenie według VIII grupy płac, mieszkanie i wy- 
żywienie. , 

Osoby posiadające odpowiednie przygotowanie zawodowe i doświadcze* 
we mogą składać podania, własnoręcznie napisany szczegółowy życzorys 
wraz-z uwierzyfelnionymi odpisami świadectw szkolnych, zawodowych 
i z poprzedniej pracy do Wydziału Powiatowego we Włocławku, ul. Brze- 
ska 8 w termmie do 15.1X.1947 r. 
| Praca do objęcia od zaraz. 


Ko > dn 25.VI11.1947 r. 


Przewodniczący Wydziału Powiat. 
Starosta 
(-—) M. BOROWIECKI 
10543 


Ogłoszenie o przetargu 


Warszawska Dyrekcja Odbudowy, Chocimska 35, Il piętro, ogłasza prze- 
targ nieograniczony na wykonanie IV serii robót przy odbudowie Spółdz. 
M'eszk. Urzędn, M:n, Oświaty przy ul. Akademickiej 3. 

Oferty należy składać do dnia 10.1X 47 r. do godz. 12 w Warszawskiej 
Dyrekcji Odbudowy, do skrzynki ofertowej. ( ý 

Blższych informacji udziela Wydział Zleceń W. D. O. ul. Chocimska 
Nr 35 U piętro, pokój Nr 8 w godz. od 9 — 12, gdzie też mogą oferenci 
otrzymać ślepe kosztorysy oraz warunki przetargowe za zwrotem kosztów. 


oraz jego Agentury unejskie Al 


kiadów Graficznych. Na: Żoliborzu pra 
cuje m. in. SPB, na Wileńskiej 55 — 
Zw. Zaw. Kolejarzy W-wa Wileńska. 
Rozpoczęto również prace na Nowym 
Bródnie przy ul. Bartnick.ej, na Tar- 
gówku - ul. Pratulińska, na Otwoc- 
„kiej 4, na Grochow.e w parku Wierz- 
Í biekiego. c 
Parę tysięcy ludzi raofiarowało do- 
: browolnie swoją pracę z myślą o naj- 
mł dszych. W> wszystkich dzielnicach 
Warszawy powstają wzorowe Ogród- 
ki Jordanowsk.e, z których korzystać 
! będzie wiele tysięcy dzieci, znajdując 
jtu zdrowe zajęcie i rozrywkę. (wk). 


bułuŚZiNiA UńubaŁ 


DO SAMOCHODU osobowego „Renault 
11908 r. kupsldy zaraz wai karuanowy kom- 
lpiecny. raństwowy Monopol Spirytuzowy, 
<arady rrsemysiowe W USITUWCU bWię- 

tourzyskim, 10665 

UnaswAŁNIAM zguviong kartę rejestru- 
cji xU Siedice, wravowski sranciszex. 


WTOREK, 2 WRZEŚNIA 
Warszawa I 

6,00 Sygnał czasu; 6,15 Dziennik por.; 
3,30 Mucywa por.; 7,19 Wiaa. por.; 4,85 
-AUŻYKA; dź,U0 Wład, pOiuua.; 14,40 Aud, 
ua Wsi; 14,50 aọnceri sonsiow; 13,00 Z 
„UuKTOlOWEM1 PO Kraja; 14,1U MuULynA 0- 
„iauówu; 1l5,wW Muzyka taneczna; 15,20 
„AUU, S1OWaLU-MIUŁYUwać (uk Umitcii lokt 
vonala F1-MOH Lisu W WYK. 1. suOWOJH; 
«v,uJ 104. popoł.; 16,20 Pieśni K., Szyma- 
uUWBKEŻO W WYK. U, muy; wav „aż 
vwa radia”; 1/,00 MoŁaKA MULYCZA; 
-(,40 Forausik języnowy W Opr. prof, W. 


„JOTUSŁÓWSERIEgJ; 18,00 Mu.. Tausiecka; 
auu kOucer, syinxoniczny; 20,00 „Przy 


wadlzeray; -41,00 Mż, Witts; Ka,zu duth, 
PU „MożANIEC Z grandivw' Wg Doweil K, 
«x TUsLyNBKIEgO; 44,40 AUd. rosr.; 43,00 
JSUHut Wsad.; 26,4) Muzyka powasua; 
«4, uu nym, 
Warszawa II 

| 14,03 Muzyka rauecsna w wyk. ork. jaz- 
<OWYCH; lo, Arie BLATODOLIŚKIE W WYK. 
v. fiupercowej; 10,bU Legria Z Derio- 
wa — reneioa W. Lachuiica; 16,00 „Mały 
seporias Z uużego ŚWiaLA' M. mcusy n- 
siueż0; 18,0) „wraca z całego śŚwiaia ; 
aduy mmOmteri zyczen; 19,40 «sUJEuiKi iek- 
še W WYK. A. BELiiKOWUY; 40,wW Audycja 
poetycka „roezja A, WAzyna”; 20,10 mu- 
xyna tan. | rowr. w Wyx, Neksteliu r. R. 
poa ayr. St. xachonia. 


Ogłoszenie o przetargu 


POLIMEX krosskie Towarzystwo Eksporiowo-iinportowe Maszyn i Na- 
rzydzi Sp. z ogr. odp. w Warszawie ogiasza przeiarg nieograniczony na bu- 


dowę uomu biurowego w 
w Warszawie. 


surowym siame przy ul. Czackiego Nr 7,%11 


Iniormacje oraz ślepe kosztorysy za zwroiem kosztów można otrzymać 
w biurze tow. Poumex w Warszawie przy ul. Daszyńskiego 11 od ama 5 


wrzesnia 1947 r. w godz. od 12 — 14. 


Oferty naiezy skiudać w zalakowanych kopertach do dnia 20 września 
br. do godz. 12, Uiwarcie ofert nasiąpi w tym samym dniu o godz. 12.30 


Do oieriy należy doiączyć kwit depozyiowy na zsozone w 
šc: zł 800.000. Wadium należy ziożyc do kasy Tow, 
|złozyć iist gwarancyjny bankowy, Do ofert 


rejestru hand.owego Firmy. 


Tow. Polimex zastrzega sobie prawo oddania robó 
unieważnienia prze.argu bez podania przyczyn 1 


„Wiedzu Uddaik w 
Łolęktura, 


„impet 


Wurziaw Mi, 
tdairenikowoka rise Ł te 


adiuni w Wysoko- 
Poiimex, wzgl. naieży 
y należy ponadto doiączycć odpis 


t dowoinej firmie oraz 
10607 


. emassan n 
UGŁUSZKNIA PRZYJMUJ. Centr tHMiuro Ugi i Heki 3p. Wya. 
śerogoiimukie 18 


` 
śtroceńiunkie LSA Gi IDA 


paz. kuszuńiwalie prity pu ¿t W sa Wyraz. W tekscie iehkiyjuyt 10 bA mru 6 4 Od tUi - W witu 1 Waszysikie uddziajy Sp Wydawn. „Wieucu w Pusi bRUCAWCŁ skie tbla, 
ASA ty yet + uuu l ŁU «m i aitu sźerukość 'wdnej szpaity Że tekstem du LULU nin Zi GU, OQ rackiegu 44 oras Waźysikie wddziały FAF w Polsce, fiz Nosek yeke aard ERED N 2 Warsawa u = 
kai Gi e fS; KUWYZEJ MU Ulla es U 4h a niu serunum jednej szpwity, Nekruiog: do X un. Miuraznikowuku 8-0, Pusuänəka db, barkowu 61. „Wuilość , Warszawa, Mamaa ak apg ck, a  iONszyNskiegu lb 4 uddaiufy 
, i ži (b, LUJ - löv u zł AW, powyżej x mm 44 sA za 4 mm acerukyse jednej szpalty Biuro Ugtussen Teofil Pietruscek Warszawa, Wspólna 50. ten Bab a8, Spodnnakk NS, Sp. Agencji tiusuwej „Gub , ul. Ślub 4; 

ie Turgowa 59 AE ' Spółdziemia Pracy Koipurwiow „laprusa'. Haszytska SA 


Za mieużiele | swięt. dolicz: się 3U pruc Z8 terminuwy druk ogłoszeń Administracja 
ZZO ZZOZ ZZA 


Z R, 
REDAGUJE. KOMITET 


w 


B-—-1337267 


odpowiada. 
-eoo = | M 


r w e a idigi B 
Nakładem Spółdzielni Wydawniczej „WIEDZA“, Drak. Spółdzielni Wydawniczej „WIEDZA“ — „Robotnik ne, 1 


WIADOMO 
Lzec. 


ŚCI 
oszowucja-Polska 6:3 {1:0} 


E” 


meetai 


Polscy piłkarze podobali się Pradze 


PRAGA (tel. wł). Na stadionie Spar- į niak — Gajdzik, Parpan, Piec II — Ho- | przenosi ładnie piłkę ponad blokują- 
ty w Pradze odbył się wczoraj Merw- j gendorr, Gracz, Spodzieja, Cieślik, Ba-| cych bramkę Polaków i jest 4:1, 
szy po wojnie międzypaństwowy mecz jrański. Piłkarze nasi nie tracą jednak serca 
piłkarski naszej reprezentacji z jede- do walki i energicznymi akcjami zdo- 
nastką zawodowych piłkarzy Czecho- | Pierwsza połowa bywają przewagę. W 34 min. Spodzie- 
słowacji. Spotkanie to zgromadziło o- Grę rozpoczynają Polacy, którzy w ja przechodzi przez obronę, podaje Cie 
koło 50 tys. widzów i miało niezwy- |o minucie egzekwują niewykorzystany |Ślikowi, który przytomnie lokuje pił- 
kle uroczystą oprawę. W honorowej | rzut wolny z linii pola karnego. W 10|kę w siatkę. W minutę potem Hogen- 
loy miejsca zajęli: ambasador Rzeczy”. minucie Spodzieja ma okazję do zdo* dorf przechodzi obronę i doskonale 
pospolitej Polskiej w Pradze Wierb- |veją bramki, jednak z bliskiej odle- poeng Piłkę przyjmuje Cieślik i| 
łowski, z ramienia rządu czeskiero głości strzela ponad poprzeczką. Naj strzela nieuchronnie. Jest tylko 4:3 SE] 
min. spraw zagranicznych .Masar;k, tym kończy się inicjalyiwa naszych pił- | Czechosłowacji. Inicjatywę przejmują 
min. spraw wewnętrznych Nosek, pre- Varzy i przewagę uzyskują Czesi. W |teraz Czesi. Napad gospodarzy szybki- 
zydent miasta Pragi Vacek i wielu in-.j5 minucie Bican strzela z bliska na | mi akcjami ciągle zagraża bramce pol- 
nych czołówych przedstawicieli społe- À aui. W 25 min. Gracz z bliskiej odle- 


czeństwa czeskiego. Mamy wrażenie, 
że ten pierwszy kontakt naszego pił 
karstwa ze sportem bratniego: narodu 
słowiańskiego przerodzi się w stałą 
współpracę. i 


Występ piłkarzy. polskich, chőć za- 
kończył się porażką 3:6.(0:1) nie przy- 
niósł sportowi naszemu kompromitacji. 
Zawodnicy nasi, mimo, że ustępowali 
technicznie Czechom, potrafili okresa- 
mi nie tylko nawiązać walkę równorzę 
dną, ale nawet uzyskać przewagę nad 
swym renomowanym przeciwnikiem. 
Był moment po przerwie, że Polacy z 
wyniku 4:1 dla Czechosłowacji wycią- 


przewadze Czechów, którzy fizycznie 
wytrzymali spotkanie lepiej. 


Janik — bohaterem 


Bohaterem meczu był bezsprzecznie 
bramkarz polski, Janik, którego wspa- 
niała gra w pierwszej połowie zawo- 
dów nie pozwoliła Czechom na uwy- 
datnienie cyfrowe swej przewagi. Na 
drugim miejscu musimy postawić nie- 
oczekiwanie naszych obrońców Szcze- 
paniaka i Flanka, grających, szczęśli- 
wie į czego najmniej spodziewaliśmy 
się, dość szybko. Na pomocy najlepiej 
wypadł Parpan, który miał ciężkie za- 
danie krycia doskonałego środkowego 
napastnika czeskiego Bicana. 


Napad polski, jak zwykle, był naj- 
słabszą formacją drużyny. Spodzieja 
ma środku, był za wolny i możenty. 
mieć do niego nięco żalu, że nie wy- 
korzystał w pierwszej połowie gry 
dwóch okazji do zdobycia punktów z 
pozycji zdawałoby się stuprocentowo 
pewnych. Najlepszym napastnikiem był 
Gracz, który dwoił się, troił, był wszę- 
dzie i pracował za wszystkich. Hogen- 
dorf dobrą grą po przerwie wyrównał 
słaby początek. 

Drużyna czeska miała swoje najsil- 
niejsze pozycje w ataku i pomocy, o- 
brona natomiast okresami zawodziła, 
umożliwiając Polakom poprawienie wy 
niku. Przewaga Czechów zadokumen- 
towana w pierwszej połowie meczu u- 
wydatniła się w ostatnich minutach 

` gry, które przyniosły dwie bramki, 

Drużyny wystąpiły w następujących 
składach: ` 

Czechosłowacja: Horak (Sparta), 
Kocourek (Slavia), Senecky (Sparta) 
Karel (Bratysława), Jira (Bohemians), 
Lud! (Sparta), Cejp (Sparta), Kubala 
(Bratysława), Bican (Slavia), Kopecky 
(Slavia), Żahara (Ziliwa). 

Polska: Janik — Flanek, Szczepa- 


| głości strzela obok słupka. W 10 min. 
prze.l końcem pierwszej połowy meczu 
Bican z najbliższej odległości zdobywa 
prowadzenie dla Czechosłowacji. Osta- 
tnie minuty przed przerwą upływają 
|przy przygniatającej przewadze gospo- 
' darzy i tylko dzięki doskonałej.j szczę 
liwej akcji Janika przewaga ta nie u- 
| widacznia się cyfrowo. 


Po przerwie 


, Po przerwie inicjatywę z miejsca 


przejmują w swe ręce Czesi, którzy 
już w pierwszych minutach zdobywają 
E A | drugi punkt ze strzału Bicana. W 10 
gnęli do 4:3 j co najważniejsze często min. Kubala podwyższa wynik na 8:0. 
gościli na polu bramkowym gospoda-! 
rzy. Jednak zawiodła kondycja i osta- | 
tnie 10 min, upłynęło przy wybitnej | minut 


Dopiero w 22 min. Hogendorf uzysku- 


później pomocnik czeski Ludl 
bijąc rzut wolny z bliskiej odległości 


Krz 


ysztof Brun wygrywa 


skiej. Na 8 min. przed końcem lewo- 
skrzydłowy Cejp zdobywa najładniej- 
szym strzałem dnia 5 pkt. dla gospo- 
darzy, Wynik dnia ustala z zamiesza- 
nia podbramkowego Kubala. 


Zawody prowadził bardzo dobrze sę- 
dzia holenderski Van der Meer. Na za- 
kończenie musimy podkreślić. niesły- 
chanie miły stosunek publiczności cze- 
skiej*do polskich zawodników, która 
niemal z jednakowym entuzjazmem 
przyjmowała skuteczne strzały tak Po- 
laków, jak i własnych piłkarzy. 


| 


Na specjalnej konferencji 
wej otrzymaliśmy wyjaśnienia ze 
strony przedst”wicie! PKOl. na drę- 
{ czące cały sportowy polski „świat 
| pytania. 


Na wstępie swych wyjaśnień inż. jzapewni swym zawodnikom 


Przeworski zapowiedział, że z pol- 
skich sportowców wyjadą na Olim- 
'piadę wszyscy ci, którzy osiągną 
wyniki na odpowiednio wysokim pó- 
ziomie. i 

Do St. Moritz na Olimpiadę Zimo- 
wą pojadą na pewno narciarze, którzy 
;na obozach są już przygotowywani 
przez PZN. Udział hokeistów jest ma- 
ło prawdopodobny, gdyż według P.K. 
Ol. ich przygotowanie i wyjazd ko- 


o 


Pieć rekordów sezonu 


w potokach deszczu na Stadionie W.P. 
Adamczyk przekracza 7 m. 


Międzynarodowe zawody  lekkoatle- 
tyczne Praha — Warszawa rozegrane 
na stadionie W. P. zgromadziły mimo 
deszczowej pogody około. 4 tys. wi-i 
dzów. Miłośnicy „królowej sportu" nie| 
żałowali swego poświęcenia. Warszawa 
przegrała w stosunku 54,5:66,5, ale mu 


walkę z przeciwnikiem, 
W drużynie polskiej wielką niespo-| 


j 


wyścig motocyklowy o mistrzostwo Warszawy 


Na zamkniętym obwodzie ulic: al. | 


Nie też dziwngo, że wobec tych tru; 


Zomowski bliski 15 m. 


dziankę sprawił Łomowski, zwycięża- 
jąc w kuli znanego miotacza czeskie- 
go Knoutka i uzyskując najlepszy te- 
goroczny wynik 14,85 m. Jeszcze wię- 
kszą niespodzianką było drugie miej- 
sce Gburczyka w rzucie oszczepem, 
który uzyskał najlepszy w Polsce po- 


je pierwszy punkt dla Polski. W parc|simy przyznać, że nawiązała ciekawą| wojenny rezultat — 60,25 m. 


Bardzo ładna walka rozegrała się w 
biegu na 400 m, w której Buhl (War- 
szawa) zwyciężył w czasie 51,2, bijąc 
dobrych średniodystansowców czeskich 
Horecky'ego i Ogouna. Duży sukces 
odniósł Lipski w biegu na 100 m zaj- 
mując drugie miejsce przed Lamber- 
tem (Praha) i Danowskim w czasie 11 
sek. (zwycięzca Laznicka miał 10,8 


ı Niepodległości — Rakowieckiej — Pu- | dności zwycięzcy przyjmowani byli na: sek.). 


i ławskiej (lewa strona) — pł. Unii Lu- 
| Wyzwolenia — do al. Niepodległości, 
odbył się doroczny ogólnopolski wy- 
ścig motocyklowy o' mistrzostwo War- 
,szawy, zaliczony również do elimina- 


teji. mistrzostw Polski w klasie II. Im- 


jprezę tę pod protektoratem premiera 


tow. Cyrankiewicza zorganizowała 
Sekcja Motocyklowa KS OMTUR 
„Okecie“, 


"Wyścig musimy: Zaliczyć do udanych 
zawodów motocyklówych, zarówńo pod 
względem sportowym, jak i organiza- 


mecie entuzjastycznie, a sukces ich ma; 


| pajlepszyih czasem — 26:38,5 poszczy | 
cić się może Brun K. (PKM—W-wa) | 
-— nr. 41, który jadąc na wyścigowym 
Excelsiorze 348 ccm., wygrał bieg w 
klasie dò 350 ccm., zdobywając tym 
| mistrzostwo Warszawy. Na dalszych 
| miejscach są Chlebicz (PKM—W-wa) 
— nur. 40 i Żymirski A. (Okęcie — 
W-wa) — nr. 80. Najlepszy czas jed- 
nego ..okrążenia . (4.220, gm.) — 2:394 
i miał, także. tegaroczny.„mistrz Warsza: 
| wy Brun K. 


Największe zainteresowanie skupił 


belskiej (lewa strona) — Polnej — al. | tym większą wartość. Ze zwycięzców | na sobie bieg na 5.000 m. Od stariu 


na czoło wychodzi Kielas (W), który 
prowadzi aż do drugiego okrążenia 
przed końcem, Tuż za nim trzymali 
sią dwaj zawodnicy czescy Herzik i Za 
bloudil. Czajkowski i Ostolski nie mo- 
gli odegrać większej roli, przy czym 
ten pierwszy opadł z sił i wycofał się 
po paru okrążeniach. Na ostatnim o- 
krążeniu silnym zrywem na czoło wy- 
$uWwAa ślę*Zabłóudil | porywa za sobą 
Kićlasa. Na 100 m przed metą Kielas 
wychodzi znowu na czoło na prostej. 


cyjnym, a tysiące publiczności, zebra-| Wyniki techniczne w poszczególnych | W tej samej chwili niespodziewanie 


ne wzdłuż trasy, oglądały ciekawą 
oraz emocjonującą walkę zawodników 
nie tylko z rywalami, ale i z własnymi 
maszynami. Bohaterem tej wałki z wła 
sną maszyną był Draga (Pogoń — Ka- 
towice) — nr. 23, który zaskarbił so- 
bie sympatię warszawiaków startując 
poza konkursem na DKW — 250 w 
klasie ponad 350 ccm., gdzie po ośmiu 
okrążeniach był na 3-cim miejscu. Ma- 
szyna jednak pojedynek wygrała i Ślą- 
zak ukończył bieg jako 5-ty. (Z biegu 
do 250 cem. wycofać się musiał. z po- 
wodu wody w benzynie). 

Ofiarą maszyny był także Dąbrow- 
ski (PKM — W-wa) — nr. 86, fawo- 
ryt wyścigu w klasie ponad 350 ccm., 


który odpadł już w drugim okrążeniu. 
motocykli z wózkami 


Leader biegu 
Potajałło (Okęcie) podzielił los Dąb- 
rowskiego i wycofał się wskutek de- 
fektu sprzęgła, mając tylko dwa okrą- 
żenia dzielące go od pewnego zwycię- 
stwa. 


| klasach: 
Klasa V do 130 ccm — 5 okrążeń: í 


rozp wzął finisz, biegnący na trzecim 
raiesscu, Herzik, dochodzi niemal Kie- 


1) Hennek Jan (Pogoń — Katowice) | lasa, nie może go jednak już minąć i 


Kat.) nr. 4— 17:37, 3) Draga (Pog— 
Kat.) ur. 5 — 17:53. Klasa A do : 0 
cem. — 10 okr.: 1) Ripper M. (BKM 
— Bielsko) nr. 28 — 32:12,2, 2) Cyran 
(Okęcie—W-wa) nr. 24 — 34:23, 3) Ko 
walski T. (SSM — Gdynia) nr. 25. 
Klasa B do 350 ccm. — 10 okr.: 1) 
Brun Krzysztof (PKM — W-wa) rr. 
41 — 26:38,5, 2) Clebicz M. (PKM— 
W-wa) nr. 40, 3) Miecznikowski (Le- 
gia — W-wa) nr. 44. Klasa C-D po- 
nad 350 ccm. — 10 okr.: 1) Żymirski 
A. (Okęcie — W-wa) ur. 80 — 30:54, 
2) Zwoliński (Olympia — Grudziądz) 
nr. 100 — 31:25, 3) Kokiza j. (Otwo- 
cki KS) nr. 85, 4) Kupczyk (Okęcie— 
W-wa) nr. 94. Klasa F-G z wózkami: 
1): Kamiński (Grochów — W-wa) nr. 
76, 2) Padziunas (MKS — Sopot) nr. 


3 — 17:35, 2) Hennek H. (Pog.— 
|: 3) Winiecki (MKS — Sopot) nr. 75. 


przegrywa o pierś. 

Adamczyk w skoku w dal przeszedł 
nareszcie 7 m i zwyciężył Czechów. 
Jego wynik 7,02 m jest po wojnie naj- 
lepszym naszym rezultatem w tej kon- 
kurencji. j 

Wyniki techniczne: i 

110 m płotki: 1) Schneider (P) — 
15,5, 2) Adamczyk — 15,6, 3) Gierut- 
to — 16,4, 4) Prihoda (P) — 17,3. 

100 m: 1) Laznicka (P) — 10,8, 2) 
Lipski — 11, 3) Lampert (P) 11,1, 
4) Danowski — 11,2. 

400 m: 1) Buh! — 
(P) — 519, 3) Ogoun 
Lipski — 52,7, 

800 m: 1) Winter (P) — 2:00,2, 2) 
Fucikowsky (P) — 2:01,3,.3) Staniszew 
ski — 2:02,2, 4) Statkiewicz — 2:02,3. 

5.000 m: 1) Kielas — 15:37,2, 2) Her- 


,2, 2) Horecki 


51,2 
(P) — 52,5, 4) 


4 


jzik (—) 15:37,6, 3) Zaboudil (P) — 
15:44. (Ostolski (W) poza punktacją — 
16:05). 


Skok wzwyż: 1) Matys (P) 175, 2) 
Zwoliński -— 170, 3) i 4) Maly (P) i 
Nikolau po 170. 


Skok w dal: 1) Adamczyk — 702, 
2) Matys (P) — 678, 3) Pryhoda (P) — 
615, 4) Kowalski — 637. 


Skok o tyczee: 1) Morończyk — 3,75, 
2) Maly (P) — 3,50, 3) Halman (P) — 
3,40, 4) Zerpisz — 3,20. 


Kula: 1) Łomowski — 14,85, 2) Kno- 
utek (P) -— 14,58, 3) Gierutto — 14,07, 
4) Mudra (P) 14,04. 


Dysk: 1) Knoutek (P) — 45,96, 2) 
Łomowski — 42,62, 3) Mudra (P) — 
42,23, 4) Gierutto — 41,13, 


„a 


Oszezep: 1) Kiessevetter (P) — 62,46, 
2) Gburczyk — 60,25, 3) Gierutto — 
53,28, 4) Mudra (P) — 47,90, 


4 X 100: 1) Praha 44,1, 2) Warsza- 
wa 44,4. ` 


„m m r w 0 


|Pplk Reyman 
rezygnuje 
z pracy w, PZPN 


Kapitan związkowy PZPN ppłk. | 


ku rezygnację z zajmowanego do- 
tychczas stanowiska. Jako powód 
swej decyzji ppłk. Reyman podaje 
trudne warunki, w jakich ostatnio 
musiał pracować. 


Polski Komitet Olimpijski 


„zdradził“ swoje plany 


Reyman przesłał do Zarządu Związ- į 


praso- Jsztowałyby niewspółmiernie dużo w 
Í stosunku 


do możliwości osiągnięć 
sportowych. Szanse na wyje=d uzy» 
skają Hokeiści jedynie wtedy, gdy 
PZHL dzięki kontaktom zagranicznym 
przygo- 
towania do igrzysk i pokryje koszty 
wyjazdu. 

Do Londynu na letnie Igrzyska 
Olimpijskie zapewniony wyjazd mają 
tylko łexkoatletki i lekkoatleci, mo- 
gą wyjechać koszykarze, którzy już 
przygotowują się intensywnie. Z ine 
nych gałęzi sportu najwięcej szans 
na udział w Olimpiadzie mają kola- 
rze i wioślarze (Verey w jedynkach 
i dwóśka podwójna). 

Wyjazd piłkarzy i pięściarzy jest 
pod dużym znakiem zapytania. PZPN 
na swój koszt prowadzi wielkie przy- 
gotowania przedolimpijskie, a piłka- 
rze rozegrają jeszcze wiele spotkań 
międzypaństwowych. W zależności 
od ich rezultatów i wykazanej for- 
my zespołu „reprezentacyjnego uzy. 
skają (lub nie) zezwolenie na udział 
w Igrzyskach. 

Bokserzy dotychczas nie zdradzili 
się z przygotowaniami do Olimpiady, 
a PZB jeszcze nie nawiązał nawał 
kontaktu z PKOl. Może paru najlep- 
szych pięściarzy. wyjedzie. 

Fundusz olimpijski gromadzony 
przez PZOI opierał się na dotacji 
PUWF i PW (w r. bież. 2 mił. zł.) i 
2 proc. dochodu z wszelkich imprez 
sportowych, których to sum jednak 
PZB i nieliczne inne związki jeszcze 
nie przekazały do PZOl. Obecnie 
fundusz ten zostanie oparty na ofiar- 
ności społeczeństwa, a PKOI, przystę- 
puje w najbliższych dniach do roz= 
przedaży poprzez związki sportowa 
i organizacje społeczne, specjalnych 
znaczków po 20 i 10 zł. oraz nalepek 
po 100 i 500 zł. Poza tym PKO. zor- 
ganizuje konkursy sportowe w pis- 
mach i „dni olimpijskie”, połączone z 
zaprzysiężeniem olimpijczyków, do 
chód z których w całości przejmie 
kasa PKO. 


Polska wezmie także udział w Olim 
piadzie Sztuki. Ogłoszeniem odpad- 
wiednich konkursów i przesłaniem 
prac polskich artystów do Londynu 
zajmie się Ministerstwo Kultury 1 
Sztuki. s 


Ogłoszenia 
do całej prasy 
AI. Jerozolimskie 18 


Oto nasze wygrane w 50-tej Jubil. Loterii: 


| 200 


„000 1. 


i wiele wiele innych. 


3 x 100.000 
28 x 20.000 


Pozostała niewielka ilość szczęśliwych losów do I Klasy 51 Lo- 
terii. Cały los 400 zł., 14 100 zł. 


CIĄGNIENIE OD 13 WRZEŚNIA. 
Śpieszcie do niezmiennie szczęśliwej Kolektury Nr. 50 


HELENY WOLAŃSKIEJ 


WARSZAWA, MARSZAŁKOWSKA 121 
PKO I — 1044. NA PROWINCJĘ WYSYŁAMY POCZTĄ. 


WIERA PANOWA (60) 


Przekład Józefa Brodzkiego 


TOWARZYSZE PODRÓŻY 


POW 


piersi. ` 


LEŚ Ć. 


— Niè, — powiedziała Waśka, przyciskając tobołęk do 


Zastanawiała się teraz nad tym, co też z nią tutaj zrobią? 


— A po co? 


— Przez parę się przepuszcza. 


— A dlaczego? 
, — Żeby wszy wyzdychały. 


— To one od pary zdychają? 


— Na glanc wszystkie zdychają! 


Waśka milczała krótką chwilę. 


siedzę? 


— Dziadku drogi, — zapytała po chwili, — a po co ja tu 


— Na swoją kolejkę czekasz. 


— Kolejkę? Do czego? 


siostra Faina przystraja swą głowę, Waśka również usiłowała 
w podobny sposób obwiązać swoją, ale siostra Julia powiedziaą- 


ła: Masz to zrobić przyzwoicie. 


` Ze względu na młody wiek Waśka nie mogła zostać pielę- 
gniarką, ale opiekę nad nią powierzono stryjkowi Saszy, które- 
go była jednocześnie i uczennicą i pomocnicą. 

„ Dziewczynie ogromnie spodobało się w wagonie aptecznym, 
Ściany były bialutkie, jak w jej chacie, którą Niemcy spalili. 
A wszystko takie czyste, takie piękne, mój ty Boże! 

Dziewczyna siedziała w palarce, ale i tam było czysto, a co 


Czy nakarmią wpierw, czy też od razu zaczną uczyć jak obcho- 

dzić się z rannymi? Ale siostra Julia zaprowadziła ją do zwykłe- 

go bagażowego wagonu. Za przegródką znajdowały się dwa pro- 

siaczki: czyściutkie, tłuściutkie. „Ależ czysto, nie a nie nie 

śmierdzi“. Siostra Julia otworzyła inne niskie drzwi i Waśka 
znalazła się w dość obszernym przędziale, w którym stały 
wzdłuż ścian stoły obite blachą, pod nimi duże balie, konwie 

ʻi wiadra. Przy jednej ze ścian znajdowało się coś w rodzaju du- 

żej szafy, pomalowanej zieloną farbą z cienkimi rurami. Z boku, 
przymocowany był termometr. Jakiś człowiek w białym fartu-- 
chu, założywszy ręce za siebie patrzył na termometr. „Doktór* 

— pomyślała Waśka. 


„Sprytna dziewucha* — pomyślał Suchojedow. 
ledwo odrosła, a jak gada“. Na głos zaś odpowiedział: 

— Za dwadzieścia minut fartuchy wyjmę, to ty tam pój- 
dziesz. 

— A gdzie? — zapytała Waśka. 

— Jak to gdzie? — tutaj, do kamery, — odpowiedział Su- 
chojedow i zaczął przykręcać i odkręcać jakieś kurki w owej 
zielonej szafie. 

— A bardzo tam gorąco? — zapytała 

— Sto cztery stopnie. 

Oboje zamilkli i milczeli długo. 

— Dziadku, dziadku drogi... 


„Od ziemi 


Waśka. 


najważniejsze ~ ciepło. "Tymczasem na dworze była chłodna, 
późna, wilgotna wiosna. 

Stryj Sasza uczył Waśkę: 

— W naszym pociągu mamy pasażerów nie byle jakich.- 
Bardzo to cenny bagaż wieziemy. Źdrowie swoje dla nas, dla ta- 
kich jak ty i ja, stracili, krwi wyciekło z nich niemało, więc t:ż 
ciepło lubią. A nasza rzecz zapewnić im to ciepło. A tu znowu: 
Nie szastaj węglem! Trzeba uważać. Raz drzwiczki przykręcić, 
kiedy indziej otworzyć. Różne bywają sprawy, bo tu urzędowa 
norma taka i taka. A jak mróz chwyci, sześć wiader węgla nie 
wystarczy. Więc to moja w tym głowa, a teraz i twoja, żeby wę- 
gla starczyło. 


— Jak skończycie z fartuchami, zawołajcie jedną z sahita“ 
riuszek, niech się zajmie tą małą. Nie zapomnijcie, Suchojedow. 


A ty posiedź tutaj, maleńka, 


Poszła sobie. Waśka usiadła 


na stołku. W wagonie Było go- 


rąco, unosił się jakiś kwaśny zapach. 


Nagłe szarpnięcie wagonu omal nie zrzuciło Waśki ze stoł- 
ka. Utrzymała się na nim, dzięki temu, że chwyciła się za brzeg 


stołu. 
— Pojechali, — pomyślała 


Na stole leżała cała sterta granatowych koców. Suchojedow 
przeliczył je, powiedział „Dziewiętnaście", westchnął i spojrzał 
na Waśkę. Waśka uznała, iż nadszedł odpowiedni moment dla 


nawiązania rozmowy. 


—. Dziadku, — zapytała, — a co z nimi będą robić? 


-~ A no napcha się do kotła i tyle, — odpowiedział Sucho- 


jedow, przyglądając się rozgarniętej dziewczynie. - 


— Czego tam? 
— A jeżeli ja nie chcę? 


Po to by węgla starczyło, stryjek Sasza pąsługiwał się na- 
stępującym sposobem: brał kubły, szedł do wagonuw z węglem 


— Kto się tam ciebie będzie pytał, czy chcesz, czy nie 
chcesz. U nas wszyscy, od najważniejszego doktora do palacza 


przez te muzykę przeszli. 
Waśka kiwnęła głową. 


— A, trudno... Wszyscy. przeszli, to i ja... Chyba nie umrę. 


Chciała już czym prędzej znaleźć się w 


i zobaczyć co się tam dzieje. 


tej zielonej szafie 


Suchojedow ulitował się nad nią i powiedział: „Ty się nie 


bój, nie bój się mała...* 


— Ja się wcale dziadku nie boję._ 
Dostała Waśka stary fartuch i kawałek gazy dla obwiązania 
głowy. Fartuch był za długi. Waśka nożycami obcięła poły i pod- 
szyła je. Przyszyła również i paski. Przyjrzawszy się temu, jak 


i kradł węgiel. Służba kolejowa chwytała go na gorącym uczyn= 
ku i odprowadzała na posterunek policyjny. Stamtąd powiada- 


miano Daniłowa, 
z matni. 


który z kolei szedł wydobywać starego 


Po załatwieniu wszystkich niezbędnych czynności przy pie- 
cu, Waśka stawała w przejściu pomiędzy wagonami i czekała aż 
otworzą się drzwi do opatrunkowego wagonu. Drzwi otwierały 
się i wtedy Waśka widziała ten biały raj z błyszczącymi narzę- 
dziami, stołami, kanapkami, na których ranni oczekiwali swej 
kolejki do opatrunków. Radio grało przez stłumiony głośnik, 
wszystko było takie zręczne i ładne, niepodobne do strasznego 


rozgardiaszu, który otaczał Waśkę w okresie okupacji. 


(Dalszy ciąg nastąpi). 


« 


